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10 stycznia br. gościła w Bieszczadach delegacja rzą­
dowa z wicepremierem łow. Piotrem Jaroszewiczem 
która zapoznała się ze stanem zagospodarowania tych 
terenów, jak też wysłuchała - na llcznych spotkaniach 
- opinll fachowców, zapoznajl\c się równocześnie z 
postulatami miejscowej ludności. 

11 stycznia br. na konferen­
cji w Ustrzykach, r6wnież z 
udział.em wicepremiera Jaro­
szewicza omówiono wszystkie 
problemy, których rozwiąza­

nie wpłynie na dalsze szyb­
SZe zagospodarowanie Blesl­
czadów i ich ekonomic1.ne 
wykorzystanie. Na wspomnia­
nej konferencji zobowiązano 
Prezydium WRN w Rzeszo­
wie do przygotowania pro­
jektu, który byłby punktem 
wyjŚCia do podjęCia nowej 
uchwały rządowej w sprawie 

Plenarna sesja 
OK FJN 
3 Ularca 

WARSZAWA 

N)zwoj\j. zagospodarowania 
ter€<nów bieszczadzkich. 

W dniu wczorajszym odby­
ło się w. Rzeszowie w Pre­
zydium WRN, w którym u­
czestniczyli ponadto: dyrektor 
biura w Urzędzie Rady Mini­
strów tow. Józef PietruGińskl, 
mgr Krystyna Pauli rówmez 
z URM, sekretarz KW PZPR 
tow. Józef Klubek, kierownik 
Wydziału Ekonomicznego KW 
tow. Józef Rak oraz liczni 
przedstawiciele zai'nteresowa­
nych wydziałÓW Prezydium 
WRN, instytucji i przedsię-
biorstw poświęcone omówie­
niu wstępnego projektu wspo­
mnianej uchwały. 

'Obradom Prezydium prz.e­
wodniczył ob. Michał Ostro­
wski. przewodniczący Prezy­
dium WRN. Natomiast propo­
zycje w tej sprawie omówił 
przewodnIczący WKPG mgr 
T. Du<lziński, który odpowie­
dział również na liczne pyta-

w d>nlu 3 m .. rca br. odbę- , i 'ł 
dzie się w Warszawl., ple.n·a.r- nia. Omowono szczego owo 
na sesja Ogóln<>p<>I$kiego Ko- problemy rolne I osadnicze. 
mltetu Frontu Je<lności Na.ro- Ustalono zakres prac, które 
duo W obradach obok cz./()Il- .... ode·J·mą res9' r ty leśni.ctwa· i 
ków pLen .... m OKF JN udział ... 
wezmą przewOd'n lc.zgcy ~re- przemysłU drzewhegO. komu­
z)"d16w WC> ewód:tklch- rad -ria~ nikacłł ..prudst~.iOll() . ptopo_ 
r ad OWyc h . r · p.r-ze.wod1llceący 
wOjew6dlok1Ch kómltelów z:1eje Z zakresu tury~tyki ; 
SFBS. lecznictwa sanatoryjnego, słu-

Plen,.,.""" ~a OKFJN po~ :i:by 'zdrOwia, ośwlaty-. handlu, 
• ~f~ę~r:la'.I~~\e F~~~::~~~ usług przemr.;rowo - . handlo-
I ku u'bleglym ora,z wytyco2Jt!nlu wych. budow'nictwa 1· gospo­
zaodań na rok bieżący. Refe- darki komu!1:alnej. 
ra<t poświp,cony tym zagadnie- PropozycJ'e mimo gorącej, 
nlom wygłosi przewodniczący 
OKFJN, Aleksa.nde-r Zawadz- częSto polemicznej dyskus;i 

J ki. zyskały poparcie członków 
Uczeslmdcy obrad wysłucha-

ł Ją równlez sprawozdania z Prezydium i nie powinny ul~c 
d.zlałsIności Klrajowego Kom-I- zasadniczym zmianom przy 
tetu SFBS jak.le z./oży zastęp. redagowaniU ostatecznego pro 
ca przewod n Ica:ącego te-go . . 

\ Komitetu minister oowiaty Jektu nOWej UChwały rządo-
Wacław Tuło~ecki. j wej O zagospodar.?~niu Bie-

e; _ i ' szczad6w. (e) 

Tra~iczna katastrola 

w iUJ;{o!liłolt'iańskiei kopalni 

Zqillęło 54 górników 
BELGRAD 
We wtorek po południu 54 

g6rników straciło życie wsku­
tek wybuchu metanu w jugo­
słowiańskiej kopalni węgla w 
Banovici (Republika Bośni; 
Hercegowiny). Zawalone stro­
py odcięły 180 górników, z 
kt6rych 120 udało się urato­
wać, a kilku zna.idu ie się jesz­
c:>:e w zawalonej wskutek wy­
buchu sztoini. 

Dopiero interwencja 
straży pożarnej 
poloż,'ła kres 
bójce fu mowców 

RZYM 

Przyczyna katastrofy nie 
jest jeszcze całkowicie wyjaś­
niona. Przypuszcza się, że był 
to wybuch metanu, nie wyklu 
cza się jednak możliwości, ·że 
nastąpiła eksplozja materia­
łów wybuchowych używanych 
przez g6rników. 

Jest to największa od 80 lat 
katastrofa górnicza w tym o­
kręgu i pogrążyła ona w żało 
hie całą ludność Bośni i Herce 
gowiny. Nie ustają próby wy­
dobycia na powierzchnię kilku 
zasypanych jeszcze g6rników. 

• • 
KATOWICE 
W związku z traglC'llllą kała­

strorą w jugOOiłowlań",kiej kopal­
ni węgla w Ba.novlol, ZG Zw. 
Zaw. Górników w Katowicach 
wystosował do Związku Zawodo­
wego Górników, Metalowców i 
Chemików w Belgradzie de-PMZę 
z wyra7.ami współczucia dla gór­
ników jugoslowiań9kich i rodzi·n 
poległych. 

W 'trosce o mienie społeczne 
i zdrowie pracowników 

Rewizja 
inwestycji 
przebiega 
pomyślnie 

W dniu wczorajszym pod przewodnictwem sekreta­
rza I\:W tow. Roberta Pisarskiego odbyła się w Rze­
szowie narada w sprawie bezpieczeństwa I ochrony 
m: enia społecznego w zakładach pracy, jak też bez­
pieczeństwa I higieny pracy oraz lecznictwa zapobie­
gawczego. W naradzie uczcstniczyll dyrektorzy zakła­
dów produkcyjnych I InstytucJI, sekretarze komitetów 
zakładowych PZPR oraz członek Egzekutywy KW, 
tow. LeO'nard Urban, komendant KW MO. 

Referat zawierający wiele 
krytycznych uwag na te te­
maty wygłosił kierownik 
Wydziału Admin1stracyjnego 
KW PZPR tow. Wojciech 
Krząstek. Jak wynikało z re­
fefatu, sytuacja, szc'/:eg61-
nie w dużych zakładach pro­
dukcyjnych, jest aż nadto 
~ważna. Na s'kute-k zbyt ma-

łej uwagi, jaką przywiązują 
dyrekcje i organizacje par­
tyjne do spraw ochrony mie­
nia społecznego, wadliwej or­
ganizacil pracy oraz braku 
troski o należyte wykorzysta­
nie poważnych funduszów 
przeznaczonych na bhp - w 
ubiegłym roku zanotowano 
pona<i 6 tys. wypad.ków kra-

Narodowa Rada 
Rewolucji Algierskiej - . za przerwaniem ognll 

PARYŻ 
Nad ranem radio Trypolis nadało wiadomość o za­

kończeniu sesji Narodowej Rady Rewolucji Algierskiej 
(parlamentu FLN). Krótki ten komunikat ra<lio zaopa­
trzyło uwagą: "Wyniki prac CNRA (Narodowej Rady 
Rewolucji Algierskiej) są namacalne". 

Okol4 god'Ziny 13 com.su mleJ­
scowego Mohammed Ya.zld, ml­
n\steor inCormujl TRRA, odc'l:vtnł 
dzie-nJtdI,arzo.m zebro,Dym na k..,;ń. 
re",,,,,ejl prlWloweJ W" 'Tunisie 'na­
pl~pUją~y koiflun1J<at: 
, "Narodowa Radi R"~IM:,I 
Alllerskleoj z ... brana na lesJI na.d­
zwye.zajnej w T 'rypollaie w 

dnlaich :/%-2' lutego 1962 r. po 
·prze.prowadze.nlu dyskusji nad 
treścią rokowań frlUlcusko-al. -
g!ers.kl~h upqwa<f. nlła T ymcl&8l1O' 
wy R1:'ld R,!! p'lIbllk~ . Alcie.raklej . 
olo- kontynuowa'wa tych JlOKO-
waA". , '.' .. 

Mohammed Y_łd odmówił 
wszelkich dalSZYCh kome.nta,,,"-y . 
Niemniej je-dnak AFP pOWOłując 
się na odpowie-d"ialne źródla 
algiers'kie pOdaje, ie CNRA, prak 
tycznie, dał.a TymCJZaSowemu 
RządowI Alglersklt'mu carte 

dzieży mienia sqx>łecznego, bli 
s'ko 200 spraw o nledopełnie­
nie obowiązków służbowych, 
'w wyniku czego umożliwiono 
sprawcom popełnienie po­
ważnych nadużyć gospodar­
czych, 413 wypadków wła­
mań do słabo lub nieodpo­
wiednio zabezpieczonych ma­
gazynów czy sklepów, 160 wy­
pa<lków pożarów w zakładach 
pracy (w tym 4 bardzo po­
ważne) oraz wiele innych. 
powodująCYCh w sumie stra­
ty, które sięgają dziesiątków 
milion6w złotych. Wynikało to 
często z zaniedbania nawet e­
lementarnych obowiązków ze 
strony lu.cJzi odpowiedzial­
nych za poszczególne odcinki 
pracy. Często też sprawy pro~ 
dukcH przesłaniają naj1stot­
niejsze problemy troski o 
spraw~' bezpieczeństwa i :1i­
gieny pracy załogi, w wyniku 
czego zanotowano tylJko w II 
półroczu UD .. relku 8 wy·pad­
ków śmiertelnYCh przy pracy 
oraz 117 wypa'dk6w clęiJki-:h 
obrażeń ciała. N'ie zwrąca się 
także w zakładach pracy do-

(Ciąg dalsz.y na .str. 2) 

Przed S Mart'R 

WARSZAWA 
W Wiorszawie Odbyły się osta­

tnio pod przewodnictwem Stera­
na Jędrychowskiego - przewod­
niczącego Komisji Planowania 
przy Radzie Ministrów posiedze­
nia komisji l'artyjn. o-rządowej do 
spraw rewizji Inwestycji bież,,­
cego planu S-letniego. WZięli w 
nich udzia! przewodniczący ana­
logIcznych komisji w resortach 
i prpzydiach wojewódzkich rad 
narodowych. Pr:r:ednliotem obrad 
były aktualne zagadni~nia zwia­
zane z zakończeniem akcji rewi­
zji oraz dyskusja nad tezami ko­
mIsji partyjno-rządowej w spra­
wie przenJesit'nia doświadczen 
wynlkaj"cych z tej akcji <10 nor­
malnej dzIałalności inwestycyjnej. 

W wynikU obrad _twierdzono, 
że w zasadzie wszystkie resorty 
i rady narodowe zakończą pra­
ce rewIzyjno-oszczędnościowo w 
ustalonym terminie. tj. do dnia 
31 marca br. Bezpośrednio po tym 
dokonana będzIe dodatl<owa kon­
trola l weryfikacja wykazanych 
efel<t6w oszczędnościowych oraz 
podsumowanie całośc! dokona­
nych prac. 

N'astępnie w toku obrad omO­
wiono i przedy"kutowaoo kon­
kretne wnioski I propozycje ko' 
misji partyjno-rządowej. 

AkCja rewIzji Inwestycji przy­
niesie nie ty!ltO korzyści doraź/H', 
ale również przyczyni się w spo· 
sób wydatny do d,,,.zego uspraw­
nienia l ulerszanla procesu in­
weotowanla stałej obniżki ko· 
utów InwestYCji. 

Powsionie 
zapora 
,na Wisłoku , 

hlanch.. na d-<>prowad",en.!e roko­
wali do końca. Tak więc - we­
dług tych danych - TRRA upo­
y.-ad:niony 7...ostał pnP.'l n:dwy7.­
s.zą instanCję algierskiego Frontu 
Wyzw()lemUl Narodow"1:O do prO-I 
klam<>Waóla przerwa.nia ognia w 
rama..ch ostatecznych roko-wail, 
które nieba.wem mają być pod­
jęte. 

Zjazd; zjażd i h3steśmy już po III .ogólnopolskim 
Zjeżdzie Ligi Kobiet. Delegatki wróciły do domów, 
rozpoczęła się normalna praca . .odbywa się ona pod 
znakiem przygotowań do 8 Marca, który jak wiadomo 
powszechnie jest Swiętem Kobiet na całym świecie. 

W wielu zakładach przemysłowych i instytucjach, a 
także szkoła.ch i poszczególnych wsiach odbędą się z 
tej okazji zebrania, akademie, na których kobiety poza 
gratulacjami otrzymają kwiaty, drobne upominki, a­
wanse lub premie. 

Jak nas informuje sekretarz ZW.LK tow. Józefa Wi-
~ niarz, w tym roku postanowiono odstąpiĆ od tradycyj­
nej akademii wojew6dzkiej, która zwykle w związku 
z B Marca odbywała się, a w jej miejsce zorganizować 
zjazd działaczek Frontu Jedności Narodu i rad na­
rodowych. Zjazd odbędzie się 8 marca w sali koiumno­
wej KW PZPR, zapowiedzieli w nim swój udział przed­
stawiciele kierownictwa KW PZPR, Prezydium WRN 
i innL Zjazd będzie miał głównie na celu zapoznanie 
szerokiego grona kobiet z aktualnymi zadaniami wy­
nikającymi z uchwał III Zjazdu LK, który nałożył na 

Dobiega końca opracowanie za­
łożeń budowy wielkiej zapory I 
zbiornika wodnego na rzece WI­
słok, w mLejscowoścl Besko w pow. 
sanockim, polożonej "u wrót" Bie­
szczadów. W myśl założeń koszt 
budowy tego drugiego co 00 
wielkości na terenIe Rzeszowsz­
czyzny (PO Sollnle na San le) zblor 
nlka wodnego - wyniesie około 
180 mln zł. 

Budowa zapory I zbiornika wo­
dnego w Besku, którą rozpocz­
nie slll w 1964 r. potrwa 3 Jata. 
Powstanie tego zbiornika przy-\ 
ni .. le różnorodn., korzyści gos-
podarcze. . 

Nie prze wid uje się - pod'k'reś­
la AFP - nowej sesji CNRA, 
poniewd Już ta .esJa w za .. a­
dzle za.a.probowała gWWM1cje 
polltyC'Zne wym'4;ane prze-z stro­
nę a·lglerską Jako warUtnek 
przerwania ognła. 

TRRA zebrać się ma na posIe-
dzeniu plena·mym w ClLw .. rtck 
rano w Tunisie. 
Koła a,lgle-rskle Wskazują, te 

następne posiedz""ia francusko­
alglers.kle na szczeblu rządowym 
będą jruwne. W tej chwili nie 
wysuwa się jeszcze iadnej daty, 
ale panuje prześwladc7.enie. że 
odbędl\ się ()ne niebawem. 

kobiety poważne obowiązki. (e) 

Spokojni braciszkowie 

• I 

lDordowali ludzi 
wymuszali pieniqdze 

RZYM 
12 marca zasiądzie na lawie 

oskarżonych w Meaynle ł bra­
ciszków z zakonu franciszkanów. 
Są oni oskarżeni o morderstwo, 
usiłowanie zabÓjstwa, groźby mor 
der.twa i wymuszanie wielkich 
sum pieniężnYCh. Odpowiadać o", 
będ" przed s"dem w habitach, 
ktOrych zabrania Im zdjąć regula 
zakonna. W towarzystWie mni­
chów zasiądą na lawIe oskarżo­
nych znani bandyci sycylijscy. 

Przed dwoma łaty pOlicja WłO­
ska natraClla na ślad bandy wy­
muszającej duże sumy pieniężne 
Od zamożniejSZYCh mieszkańców 
Sycylii. Po nitce do kłębka Śledz­
two doprowadzllo do klasztoru 
franciszkanów w Mazzarino. 

Jednym z pr7.ywódcÓw handy 
byl leciwy ojciec Carmello, kto-

my nie uspokoiło bandytów. Mu­
siała ona wręczyć całość. 

Co mówi,,· "pObożni" francisz­
kanie? 
Tłumaczą się różnie. Twierdzą, 

że sami byli szantażowani przez 
bandytów, kt6rzy "domagali się 
pieniędzy na papierosy"l 

Wykonawca poleceń bracIszków, 
analfabeta Bartolo, który zawsze 
byl Im posłuszny, wyrządził rran­
clszkanom jeszcze jedną przysłu­
gę - powiesIl się w więzieniu. 
Teraz obrona zakonników usiłuje 
uczynIć z niego kOzła oCiarner,o, 
choć wiadomo, :l:e nie mógł pi­
sać listów domagających się pię­
niędzy, a które - podobno - pl­
sane byly na klasztornej maszy­
nie. W znanym włoskim mia.stecl 

ku filmowym Cinecitta pod­
czas nakręcania scen do fiLmu 
, .. Exa" z Jeanne Moreau doszło 
do gwałtownej bójki. Produ­
'cent filmu Hakim pobity zostal 
przez reżysera Loseya. Poszło 

" to, że Ha/dm zarzucał Lo­
sey'owi, iż zbyt często powta­
rza różne sceny i marnuje taś­
mę. 

.~~~~~~~~~~~--~--~----~-----~. 
. ry w oczekiwaniu na rozpra"wę 
sądową ukończyl w więzieniu '0 
lata. Obok niego zasiądą na ła­
wie oskar:!;onych brat zakon'lY 
Veneziaco i braciszkowie Vlttorio 
oraz Agripino. 

t jll/f!1 IJedlJ(; I) 
'~UJjJpogoda f 

Regular1U1. bójka wciqgnęla 
w swój wir operatorów, staty­
stów i inne osoby. Kres tej nie 
zwykłej batalii o oszczędność 
r;olożyła dopiero interwencja 
straży pożarnej. 

_. p~k~~E~~K~ WIOl :I~~~~~, I 
n:;I~t'~~~~ w j~.,: lU "ł ~~;~ka ~~::,a~~~ 
bliżu Tel-Avlvu po- tak głębokO w skó-
st"nowll zal9ka,rżyć rę zwlerz<:cia. że 
do sąd'" swego są- go. która wystra- zrezygnowało ()n<> ~ 
siada za... dotkUwe szona schronLl.a się da.lSlzej waakl. Po­
pogryzienie posa. w objęciaeh ojca. 9zkOdowanemu ~u 

Pies gonU 6-lebnlą Gdy roa:wśolec:zlOny pomocy udlzieoLil we-
eóre=kę oska·rżone· pies zaatakował z terynarz. 

W pobliżu FlorencH żtlie 
81-letnia Elina CasteHucci, 
03tatni żyjący potomek Mi­
chała Anioła. Matka sta­
r1Uzki z domu Buonarotti 
pozostawiła córce drzewo 
genealogiczne stwierdzajq­
ce tę 3ławną koli.gację· 

• ~.J-.I-t.. __ '- CAF 

ZakonnIcy wspÓłpracując l< .. Cy~ 
wiłną" bandą wymu<zall ple"I,­
dz.. Kiedy niejaki Cannada nIe 
chciał się pOdporz'ldkoWać ich 
rozkazom, .wy~ano na Diego wy. 
rok śmierci, który wykonano w 
obecnOŚCI tony I syna. Na tynt 
sprawa nie skończyła się jednak. 
Wdowa, po zamordowanym otrzy­
mywala dalej listy z pogróżkamI, 
te zgin __ wraz z synem, Jeśli nie 
złoty u ojca Carmello miliona 
Urbw. Wpłacenie polowy tej au· 

Sytuacja baryczna: Greonlan-
d·ię I pÓłnocmy At;'l1I1tY'k zaaega 
ukŁad wyzowy. Srod,kowy Atlan­
ty-k i Finl.aoo ię północ.na-wschOd­
nią obeJm-uJą swym wplywem 
ukl'ady niżowe. 

Prognoza pogody: Zach.rnuil'u­
nie dute, ~re""mi opady śnie­
gu. ral!l() ffil:Ilst<>. Temopeoratura 
donIem ok. O lOt. C., n<>eą do mi­
nus 3 st. C. Wi..try 6ła·be z kle­
runkĆ1W połudnlowo-.wschodnlch . 
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28 LUTEGO nowo mianowany 
ambasador nadzwyczajny I 

pełnomocny Stanów Zjednoczo­
nych Ameryki w Polsce John 
M. Cabot złożył wizytę wstępn·l 
ministrowi spraw zagranicznych ' 
Adamowi Rapackiemu. 

J u:2: . trzeci tydzień trwa obr,, ­
dująca w Lond y n ie kor.teren­

cja w sprawie przyszłej konsty­
tucji Kenii, która w obecn~j 
chwili utknęła właściwie na m r­
twym punkcie, ponieważ rząd bry 
tyjski uparc ie sprzeciw ia si~ rzO­
czowemu roznatrzeniu propozyc j i 
wysullle tych przez delegacje par­
tii afrykańskich. 

W STOLICY południowego Wiet­
namu Sajgonie podano ofi­

cjalnie , ~e pOdczas dwóch ata­
ków lotniczych samolotów połu,J­

.nlowo-wletnamsklch na pałac 
dyktatora Ngo Dinh Di€'Tna. 4 OS o-

. by zostały zabite, a 30 odniosło 
rany. 

M IEsZKAtIlC y znanej mIejscO­
wości wczasowej Tleń ora" 

licznych wiosek w pow. Swlec ie 
obserwuj/l od kllku dni przeloty 
dużych ~=p łabę<l"'i. któ re za­
trzymują się na wodach " Szero­
kiego Zalewu" rzeki Wda, prze­
pływającej przez tę wieś. 

Gizenea odizolowany 
od świata 
zewnętrznego 

KAIR 

.lak donooz/I z Leop .. ldvllle , 
Antolne Gizenga nadal znajdu je 
.i~ w warunkach ści sleJ izolacJi 
na wyspie Bolabemba, leż:;ce .1 u 
ujścia rzeki Kongo. M:ejscowa 
prasa I władze usiłują pominllĆ 
milczeniem przebywanie Gi­
zengi na wyspie oraz warunki. 
w Jakich się znajduje. Tak samo 
zachowuJ II się przedstawiciele 
ONZ w LeopoldvUle; uchylaJ~ 
się oni od OdpowiedZi na pyta­
nIa dotyczące lOSU Glzengi. 

Dowiedziano się tutaj o no­
WYCh krokach podjętYCh pr,"z 
władze, a zmierzających do za­
ostrzenia izolacJi Gizengl od świa 
ta zewnętrznego. Komban okr~­
gu Boma, pod którego zanądem 
znajduje alę wyspa Boiabemba, 
wydał specjalne zarządzenie ka­
tegoryczni.. zakazujące rybakom 
I łnnyP'l osobom zbliżania się do 
brzegów wyspy. Zarządzenie to 
zobowi ~ zu te admini~tr;)t· or a byłe .' 
bel~lJskleJ bazy woJskowej B"­
nany do na.tychmiastowego do­
noszenia o każdym wydarzeniu w 
tym rejonie. które nOliłoby cha­
rakter polltyczny. ' ~ " ~, /. 

Niemcami' 
·norlDalizacja sytuacji 

Berlinie zachodniDł 

Traktat pokoiowy z 
• I 

tematem rozmów N. S. Chruszaowa zW. Ulbrichtem 

MOSKWA 
W Moskwie odbyly się 26 I 2T lutego spotkania Nlkl­

ty Chruszczowa z Walterem Ulbrichłem. Podcz1los spot 
kań obaj mężowie stanu wymlenlłl poglądy na proble­
my dotyczące zawarcia traktatu pokojowego z Niem­
cami I normalizacji na jego podstawie sytuacji w Ber­
linie zachodnim. Omówłll oni również zagadnienia 
współpracy między ZSRR I NRD. Związek Radziecki 
udzieli NRD dodatkowego kredytu towarowego. 

Wymiana poglądów wykazała całkowitą zbleŻDość 
stanowisk ZSRR i NRD w omawianych sprawach. 

Opublikowany oficjalny ko­
munikat o tych spotkaniach 
brzmi: 

..W dniach 26-28 lutego 
przebywał w Moskwie pierw­
szy sekretarz KC Niemieckiej 
Socjalistycznej Partii JednoS­
ci, przewodniczący Rady Pań 
sŁwa NiemieC'kiej Republiki 
DemOkratycznej, towarzysz 
W. Ulbricht. 

bitką Demokratyczną, w SZCZe 
gólności problem rozszerzenia 
wspÓłpracy gospodarczej i 
rozwoju kontaktów naukowo­
technlcZlnych i kulturalnych 
między obu krajami. 

Wymiana poglądów wyka­
'!ała całkowitą zbieżność sta­
nowis,k Związku Radzieckie­
go i Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej w sprawach 
związanyCh z pokojowym ure­
gulowaniem problemu nie­
mieckiego i co do innych ak­
tualnych zagadnień między­
r il rodoflwych i stosunków wza­
jemnYCh między obu krajami. 

sterze, przy całkowitym wza­
iemnym 7J1"OZumieniu i jedno­
my ślll10Śc i we W5zYstkich 0-

mawianych zagadnieniach. 
W rozmowach wzieli udział: 

ze strony radzieckiej: członek 
Prezydium KC KPZR, prze­
wodniczący Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR L. I. Breż­
niew, członek Prezydium KC 
KPZR, sekretarz KC KPZR 
F. R. Kozłow, członek Prezy-
dium KC KPZR, pierwszy za­
stępca przewodniczącego Ra­
dy Ministrów ZSRR, A. N . 
Kosygin, wiceminister spraw 
zagranicznych ZSRR. W. S. 
Slemionow i ambasador ZSRR 
w NRD, M. G. PIerwuchin; 
ze strony Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycwei: czło­
nek Biura Politycznego KC 
SED, p.o. przewodniczącego 
Rady Ministrów NRD, B. Leus 
~hner, pierwszy wiceminis-· 
ter spraw zagranic7JI1ych NRD, 
O. WIMJer, ambasadQI" NRD 
w Związku Rad2Jieckim, . R . 
Boelling. 

Pierwszy sekretarz KC 
KPZR, przewodniczący Rady 
Ministrów ZSRR, N. S. Chru-

W dniach 26 i 27 lutego od­
były s ię spotkania pierws'l.e­
go sekretarza KC KPZR 
przewodnicząC' ' go Rady Mini­
strów ZSRR, towarzysza 
N. S. Chruszczowa z pierw­
szym sekretarzem KC SED, 
przewodnIczącym Rady Pań­
stwa NRD, towarzyszem 
W. Ulbrlchtem,. Podczas s'pot­
kań nastąpiła gruntowna wy­
miana poglądów na problemy 
dotyczące zawarcia tra,ktatu 
pOkojowego z Niemcami i nor 
malizacj[ na jego podstawie 
sytuacH w Berlinie zachod­
nim. jak również na inne 
problemy międzynarodowE', 
stanowiące przedmiot zainte­
resowań obu państw. 

Osiągnięto róWU'\ież porozu- SZCZCYW podejmował śniada­
mienie co do rozmiarów niem pierwszego sekretarza 
zwiększających się wzajem- KC SED, przewoclnicz'lcego 
nych dostaw towarów na rok Rady Państwa NRD. W. Ul-
1962 między ZSRR i NRD i brichta. 

Omówiono również zagad­
nienie dalszego rozwoJu 
ścIsłYCh i braterskich stosun­
ków między Zwią2'Jkiem Ra­
dzlecklm" l Niemiecką Repu-

co do udzielenia przez Zwią- 28 lutego W. Ulbrl<:ht i to­
zek Radziecki dodatkowego warzyszące mu (lOOby. jak 
kredytu towarowego !l;RD. również am'basador ZSRR w 

Spotkania i rozmov.-y prze- NRD, M . G. Pierwuchin uda-
blegaly w serdecznei atmo- Iii się do Berlina". ' 

w trosce o 
i zdrowie 

mienie społeczne 
pracowników 

(Clą, dalszy ze str. 1) 

statecznej uwagi na sprawy 
prOfilaktyki leczniczej oraz 
właśCiwej organizacji zakła­
dowej służby zdrowia. 

l'łr 51 (39S3) 

MocęrslVla zachodnie 
storpedowały posiedzenie 

Rady Bezpieczeństwa 
w sprawie skargi Kuby : 

NOWY JORK 

Mocarstwa zachodnie nie 
dopuściły we wtorek wieczo­
rem do rozpatrzenia przez 
Radę Bezpieczeństwa nowej 
skargi kUbańskiej przeciwko 
USA. 

Rząd kubański zanucił 

Stanom Zjednoczonym, li 
dokonują bezprawnych po­
sunięć wYmierzonych prze­
olwko Kuble, I w ten spo­
sób zaostrzają konflikt, któ­
ry zagrała pOkojowi mię­

dzynarodowemu. W Uście 

do Rad:r rząd kubańsld 

zwraca uwagę. Iż na nle­
dawnej konferencji w Pun­
ta dei Este, Organlzaeja 
Państw Amerykańskich po­

Itanowlła wyklue't:rć . Kubę 
ze SwYch szeregów, działa­

jąc bez upoważnienia Rady 
Bezpieczeństwa. W konklu­
zji rząd kubański domagaJ 
się, aby Rada podjęła kro­
ki, któr" "porożyłyb:r kres 
bezprawnym posnnl~clom 

nlłdu 'USA wobeo rządu 

Kuby". 

Gdy rozpoczęło się wtor­
kowe posiedzenie Rady; prze­
wodniczący debacie Amery­
kanin Plimpton udzielił gło­
su delegatowi W. Brytanii, 
Deanowi, który oświadczył, 
że ,,ma wątpliwości, czy celo­
we byłoby zatwierdzenie po­
I'7..ądku dziennego" I wysłu­
chanie . ;,;arzutów wysunię­
tych . przez Kubę. Plimpton, 
przemawiając jako delegat 
USA, poparł ~na. Przyłą­
czyli się do nich delegaci 
Francji, Irlandii, Chile i We­
nezueli oraz czangkalszeko-

· wiec. -" · . . ~ , 

Za zat'W'lerdzenlemporząd­
. 'kU: '·otfenriet'o '1 za"'!'b%p-atrże­

niem skargi kubańskiej wy­
powiedzieli się natomiast 
przedstawiciele Związku Ra­
dzieCkiego, Ghany, Rumunii i 
ZRA. 

Podczas głosowania za 
wnioskiem wypowiedziały się 
ZSRR, Rumunia, Ghana i 
ZRA. USA i pozostali dele­
gaci wstrzymali się od gło­
su. To wystarczyło doodrzu­
cenia porządku d:tiennego, 
ponieważ podjęcie decyzji w 
sprawach proceduralnych wy­
maga większości 7 głosów. 

W tym stanie rzeczy nie do­
puszczono do głosu w toku dy-

skusji proceduralnej, delegata 
Kuby, M. G. Inchaustegui. 

Przedstawicjel Ghany QuIa1-
son-Sackey powiedział, iż 
Rada ma obowiązek wysłu­
chać przedstawicieli rząda 
kubańskiego. 

Delega.t radziecid. Walerian 
Zorin oświadczył, że za stl1-
nowiskiem zajętym przez Za­
chód kryją się głębokie przy­
czyny polityczne. Rada po­
winna wysłuchać przedstawi­
ciela Kuby i podjąć odpo­
wiednią decyzję. Zorin powie­
dział, iż według Karty NZ 
organizacja regionalna, jak 
np. Organizacja Państw Ame­
rykańskich nie powinna na­
kładać sankcji nie zatwier­
dzonej przez Radę Bezpie­
czeństwa. Stanowisko zajmo­
wane przez kraje zachodnie, 
ma na celu niedopuszczenie, 
by rzucone zostało światło na 
agresywne przygotowania Sta 
nów Zjednoczonych prze­
ciwlko Kubie. 

Delegat ZRA stwierdził, iż 
żadnemu państwu nie powin­
nO odmawiać się prawa wy­
stllJPienia w Radzie Bezpie­
czeństwa. Zażądał on wpisa­
nia na porządek obrad skargi 
kubańskiej_ 

Proces 
w NGwogrodzie 
odsłania kulisy 
zbrodniczej 
działalności 

HeusinlJę~a 

W Nowogrood'llie ·trw.a od tNe<:h 
dni procel przeciwko .brod· 
nJa.rzom faszyst<lowskim Grigorijo 
wl Gurewic:z.owl I Nikołajowi lwa 
nowowi z 667. bMaJi<>nu ~eku­
cy jnego 16. armii hitlerowskiej. 

Zeznaw.a!o Ju;, pra:e=lo 40 
świadków. Mów"'l oni o p<>two.r­
nych zbr~dniacb dok~~ych 
przez ogkaortonych. Swla<iek Mi­
chaił Dmii:rlew opowiedział, ż~ 
w d uń.kim mieście Skagen, 11:0-
kąocl 7XJstal przerzuC>OlDy D'a rozkaz 
generała Heuslngera 687. ba.1a­
li on , GurewlC'Z Dra.! udział w 
rozstrzeJiwa.niu tOłnierzy, kt6rzy 
odmówili służby w armII hitle­
rowskiej oraz u~tnikó,w ruchu 
oporu w Da.n.lI, 

W walce z paorlyeruntaml kaCI 
hitlerowscy uciekali się do naJ­
okrutniejszycb 1 naJohydnleJ­
szych Ś<l'odków. 

Ze-z""",la świadków trwają. 

Dyskusja, jaka się następ­
nie wyłoniła nie w pełni ob­
jęła istotę sprawy, a · miano-. 
wicie - jak dyrekcje pos7.­
czególnych zakładów zamie­
rzają w najbliższej przyszłoś­
ci uregulować u siebie te pro­
bierny oraz jakie istnieją ge­
neralne braki, bądż to w sys­
temie organizacyjnym, bądź 
w zaopatrzeniu w niezbędne 

.urządzenia, by sprostać za­
sadniczym wymogom w tej 
dziedzinie. Niektórzy z dysku­
tantów biadolili nad tym, że 
aa w zakładach pieniądze na 
zakup niezbędnych urządzeń 
p-pożarowych, czy też da 
poprawy higieny i bezpieczeń 

stwa pracy, ale nie ma ich 
gdzie zakupić. Inni znów 0-

gólne niedopatrzenia i błędy 
organizacyjne usiłowali tłu­
maczyć trudnościami obiek­
tywnym!. Przedstawkiele KW 
MO i Prokuratury wykazali 
na lic2ll1ych przykładach, jak 
wiele jest jeszcze braków I 
niedociągnięć w tej dziedzln:e 
i jakie powoduje to skutki. 
Równocześnie apelowali oni o 
szczególne zajęcie się tymi 
problemami w najbliższej 
przyszłości. 

Dyskusję podsumOwał tow. 
Pisarski, wskazując m. in. na 
konieczność a1ktywnego włą­
czenia się do prac nad tymi 
zagadnieniami komitetów za­
kładowych PZPR i aktywu 
związkowego. Sprawy te po­
winny znaleźć się na war­
sztacie codziennej pracy par­
tyjnej, powinny być oma­
wiane na posiedzeniach eg_ 
zekutywy i rad zakładowych, 
a także w gronie młodzieży 
zorganizowanej w szeregach 
ZMS. W walce z drobnymi 
kradzieżami w zakładach pra­
Cy należy pomyśle\: o wpro­
wadzeniu sądów robotniczych. 
Tymczasem nie widać, by ak­
tyw związkowy przejawiał w 
tej dziedzinie jakąkolwiek 
inicjatywę. Trzeba taIcie wię­
cej wymagać od wszystki::h 
pracowników odpowiedzial­
riych za poszczególne odcinki, 
wzmóc nadzór i kontrolę w 
zakładach pracy, wydać bez­
względną wąlkę wszelk ,m 
przejawom niedbalstwa i bez­
troski. (j) 

BeZka1'ne rzezie muzulmań­
tkiej ludności dokonywane 
przez bojówk: OAS wzmogly 
się od kilku dni. 

Na zdjęciu: Zwłoki pomor­
dowanych muzułmanów 714 u­
licach Algieru. 

Krwawe zama[by OAS Ul Dranie 
30 zabitych. 50 rannych 

Dają one d<><latkowe lnr<>rmacj~ 
o potwornych :zbrodniach hi­
tlerowskicb oddziałów specjal­
nych zorgaru.zowa",yCh z Inicja· 
tywy Adolfa Heusillgera, obec­
nego ge.nerala NATO. 

Bystrzycką 
Fabrykę Zapałek . 
czeka proces ... 

OPOLE 

Wsze.lkie re'lroT"dy brakOl'óbS'twa 
pobiła Bystrzycka Fa,bryka Za­
palek. Z ostaotnią serią pud~e,k 
nawet n.a,Jbaordziej dośwladcz"",i 
w tym za>kresie kJienci nie mo­
gli sobie poradQ:ić. Tym razem 
nie skońc,zyło się Jeodnaok tyLko 
na narozeka,niach. Ba,rdzlej zde­
nerwowa,ni mieSzkańc y Opoj a 
zaoC.zęll odmo.slć za.pałki, WS'XC"-y ­
nają" awa",tury w ki'OS'k" c h 
:,Ruchu". Sprrze-da'wcy nasłuch aJ. i 
s i ę wielu obelg . Jeden z nich . 
.:wrócone paeozk l 1. zaoatkam l 
prze.kazał PIH z tą cta.nifim u k a~ 
rania winnYCh braokor óbstwa. a 
równocześnJe skierował &ka'-"ę 
dO prok'ur-artury przeciw fabr~e 
z Bystra:yey, domagając &Ię od 
niej odszkodowania za st>rat y 
moralne Ja,kle poniOOl w toTakc!. 
uota·TC2.ek z r01.l:oryczonymi klien­
ta·mi. 

Zapowiada się wlpc r.lecod 7 ien­
ny proces. Fabryka z Bystrzy" y 
bez ociąga.nia pra:yjęła z powro­
tem ponad 200 tys. pud-e-!ek zapa­
łek, tiu ma=ąc , Iż dostały się 
one . do spr.zedaży przez pomy/­
kę. 

A tymczasem kioska.rze opolscy 
nada~ zna,jd'u)ą wśród lepszych 
llapa/ek - trudno mu wić o do­
brych - r:!:ekomo wyC()!.a'l1e. 

CAF - telefoto 

Slowarzyszenie 
pieszych 
domaga się 
"WSPÓlnegO rynku·· 
na drogach Europy 

PARy1; 

W Paryżu obradują delegaci 
.,stowa·ra:yszeń ple9l.ych" z W. 
Bryta-nl1, BeJ&iI I Frano,ll. Za­
mlerz.aJą oni wy&Unąć żąda",le 
utworzenia ,.wspólnego rynku" 
dla d'l'6g e u·r opejsk ich. Jesienią 
br. ",tworzona ma być międll.Y­
na·rOdowa federacja P ie6<Zych , 
której celem bę<ltzie unlł·lkacja 
przepisów OO'OgOwych oraz 2I!la­
ków w korajach C01onko ..... '6'ltich. 
Zada",leom te) federaCji będzie 
równie2 ochrona życia pieszYCh 
w zwią.zku z wielkim rowwoje-m 
motorY'Z3-Cji. 

PARy:2; 
30 zabitych i 50 rannych 

oto bilans ofiar e'ks-plozji 
dwóch bomb podrzuconych w 
środę w dzielnicy arabskiej 
Oranu przez OAS. Wśród 0-

fiar znajduje się wiele kobiet 
l dzieci. 

Korespondent agencji Fran­
ce Presse nie wyklucza, że 
rzeczywisty bilans jest jesz­
cze bardziej tragiczny. Wiele 
rodzin algierskiCh za'brało bo­
wiem zwłoki swych najbliż­
szych Jeszcze przed przyby­
ciem ambulansów i policji. 

Wszystkimi bez wyjątku 0-
fiarami są Algierczycy. 

Algier nie chciał się dać 
prześcignąć i rozpoczął dzień 
od rzucania granatów na stra 
gany algiers'kie. Jeden Algier­
czyk zginął, dwóch zostało 
rannych. 

PARV:2; 
Generalna 

• • • 
Dełe~atura 

Narazili skarb ·państwa na stratę ponad 3 mln zl 
WARSZAWA 

Trzej koleJni kierownicy budo­
wy Stołecznego Przedslęblo .. ,wa 
Robót InżynIeryJno-Budowlanych 
w Ostrowi Ma,.. - Stanlslaw Ta­
mowlcz, Józef Miłosz I Henryk 
Sle..1kowskl oraz dwaj maJstro· 
wie tego przedsiębiorstwa po~ta­
wienl zostali w Itan oskarżenia 
przez Prokurature Wo .'~wódzką 
za narażenie skarbu państwa na 
stratę ponad 3 młn zł oraz nad-

utycła, lłę~aJące kU\nldzłe8łęciu 
tys. zł. 

Kierownicy c:l prowadzlU w 
Ootrowl Maz. budowę kolektora 
ściekowelo, nie przeltrzegaJllc 
podstawowych przepisÓW budo­
wlanych. Tak np. nie zaltolowall 
oni podłoża betonowelo pod krę­
gł, kt6re ponadto były nleprawl­
dłowo spa jane, a także samOWOl­
nie zmniejszali 1l0Ać materialOw, 
przewidzi'lnych normami techni­
cmymi ~ kOlztorylOwym1. W 

efekcie cała lnweltycja nIe na­
daje Itę do ułyłkowanla, a stra­
ty wynoSZ4 bez mała J.Z80 ty.. zł. 
Ponadto oskarienl lPorzą~załi 
fikcyjne IlIty płac, przywłaszCZR­
jąc lobie zdObyte w ten Ipolllb 
płenlądze. 

Przed .ądem Itanle r6wnld 
Inspektor nadzoru budowlanegu 
MRN w Ostrowi Maz. - Marian 
Nowacki Jllko winny niedopa­
trzenia prawidlowoścl puy bu­
dowl. kolektora. 

francalklelo pOdała W łrodę dO 
wladomo.cl, łOI W olUeale od • 
do Z'J 1utelo arelnowano na te­
rytorlnm AI~lerl\ Ul olób wlpól­
dzlałaJllcych z OAS. Wśród are­
sztowanych znajduje 11'1 m. lu. 
10 płatnych morderców, ł "spec­
Jalistów" od zamachów plastyko­
wych, 13 dezerterów_ Ponadto w 
Algierze lOranie przeprowadzono 
rewizje w ponad 2.300 mieszka­
nlacb. Znaleziono broń l amuni­
cJę. 

Komunikat Generalnej Delega­
tury nie zmienia w niczym faktu. 
:l:e zabójcy z OAS grasuj" bez­
karnie, mordując bezbronnych 
Algierczyków. 

We Francji policJa arelnowała 
ł oficerów, wykładowców ukoły 
oncerskleJ w Coetquldan. podeJ­
rzanych o wlpÓłprac. I ultrasa­
mi. 

Rowy 8alellla 
amerykański 

znOlNU 

w tajnej Dlisji 

NOWY JORK 

We wtorek Amerykanie ·.vy­
strzelUl z bazy Vandenberg w 
KalifornII sztucznego satelitę z 
serii "D1scoverer" wyposażonego 
w taJnI! aparaturę . W ciągu naJ­
bliższych czterech dni pojemnik 
z instrumentami ma oddzielić si~ 
od satelity l opaść w pobliżu Ha­
wajów, gdzie będą nań czatować 
samoloty I statkI. 

lomualkal Tolallzalora SpOrlOwe,O I P. P. TotIIIItil8ł>oc' ~ 
z,aw~d.amia ; 

1.. W speoj alnym konlrunle 
lIpOI"tQwym Toto-LOtek: z d1lJ.a 
15. II. 196Z r. stwi<!lrd<z>ooo: 

~ 1'00000Ięzania z I tr'aflecla-
mi "NYIDI'aoe po ok.. 
ł62.83i zł; 

29 roaJWlą%ail tz 5 tra<f. pre-
miowymi wy(!Ji. po ak. 
"'7.880 2lI; 

729 rooa;wl.,aó c 5 traf. 'mry­
k1ymi - wyt§r. po ok. 2.500 :z.I; 

23.287 NZlWIątzań II: ł tr atie­
uiami - wygT. po Ok. 199 zł. 

Poinł.elwat! na co%Wlą<I:an1.a z: 
3 traoflenl.afDI przypad.adll wy­
«rane poniżej 10 z.I, w}'glra­
nycn tych nie wytll.aca się, a 
CoalB pl>l.a na wygr_ tego 
stopn·1a, ~le z roeg:ulami-

nem, p=cona, zOlSta-la Jl'a 

rozwią:zaon1a z 4 tlra>!ienl:aml. 
2. Na wY'IOSQWaną końców­

kę ba<nderoli S8ł4 odllaJezi<l'no 
ogÓłem: 

144 kupony wiel~rk!ado­
we - premie po 2.000 I!lł; 

11 kuponów jedno2>aokładO­
wych - prem.le po SOO zŁ. 

W tzakł>ad=h pUkMSkic:h z 
dnkl :H. II. 1962 r. GtwierdtzX>­
no bra;k O"OllWią-z:ań z 1.3 wal.; 

4 r07JW. z 1.2 trIa,f . WygI:. po 
ok. zł 20.863; 

52 roa:w. a. Id tra>!. wya<r. po 
ok. <Zł 1.605 ; 

465 ~. z 10 U'aJf. wnr. po 
ok. "" 180. 

Z uwagi na 0_ reklama-
e)' j:ny (7 I 1\ dali) wysoloo6Ć 
na.g6d mO'te u~ec zmlanJe. 

I 



B
YŁ CZAS, kiedy o 
pracy samorządu m6-
wiło się bardzo ciepło 
i słodko, chwaląc samą 

--- NOWINY JtZESZOWSKlI!: 

blorsiw, bardzo ~to jeszcze niczego. trybuny krytyki ! 
cb:lś nie liczących się z jego Irotni wypracowywania naj­
uchwałami i nieraz bardzo trafniejszych gospodarczo 
słusznymi postulatami. Lecz koncepcji. Aby tak było, trze­
UlPatrywaI;lie słabości samo- ba absolumie zerwać 7-e 
rządu tylko w podanych po- wszystal:iml metodami pracy 
wyżej . przyczynach, byłoby oznaczającymi zastępowanie 
jedna'k ruliwnym uPry6zcze- samorządu robotniczego przez 
niem. organizacje partyjne. Sarn 0-

Str. 3 

Na Eaprolzm, 
amerykańskie 10 
blstytuta łeaual 
Delo lAS'!'., .­
dał Il~ •• N0-
welO Jorka Ide· 
rownłk .rtyałya· 
ny teatra WllłOl­
""esnelo W War· 
uawle BrWtn 
AXel. 

jego hlstytucję, jakO formę 
demokratyzacji naszych sto.. 
sunk6w gospodarczych i poll­
tycznYCh. Po cichu zaś nieje­
den działacz partyjny czy 
gospodarczy, mrużąc znacząco 
oko, 06ą,dzał instytucję samo­
rzą.du jako szyld I środek do 

gą ubiegłoroczne KSR, na któ 
rych m. m. dolronano podzia­
łu tundUHU zakładowego. 
Jak wiemy sam podział od­
był się w ten sposób, że co 
aiktywniejsi schlebiacze lky­
t owali się kto zaproponuje 
wyższą premię dla danego dy­
rektora, czy kierownika: bu­
dowy, aby zaskarbić sobie 
jego łaski na przyszłość. Nl.k·t 
nIe dawał oceny pracy pre-

Ujemnie na działalnOŚCi sa- rząd robotniczy będzie na- w esasll! ł· 
morządu za-ciążył przede prawdę dobrze wywiązywat mleslęe.nego po' 

bytu w USA !tę. wszystkim zły styl pracy 01'- się ze swych obowiązków, je- dzie OR retyle' 
ganizacji i instancji partyj- śli orgalllizacje partyjne spo- rował "wel ... "''' 

Bez zmrużenia oka ... 
nycll. Niektóre komitety za- wOduJ'ą, aby pracuJ'ący w nim Stanisława Wrs' 

piańskleco .,. 
ki:adowe partii, zamiast po- członkowie partii byli jego teatrze, ń1IdJJ. 
wierzać samorządowi robotni- aktywnymi działaczami, ini- nym, pozoltają· 

cym pod opieką czem·u 00 opracowywania 1'00 cjatorami twóITzej dyskusji i IASTA ł IpeeJa-
bocze problemy zakładu w wspó!:autorami pożytecznych u.ująeym II' • 
dziedzinie produkcyjno - eko- decyzji. JeśE następnie deey- :;r!~~~Dlu.~~ 
nomicZlllej, pobudzać micjaty- zje te bę<lą pieczołowicie teatralnych rbł-

złagodzenia mdywidua!lnej od- miowanycb ludzi i nikt nie dy- wę członków partii.w nim wprowadzane w życie, to bę- nych narodow. 
powiedzialności dyrektora, za s,kutował. W rezultacie po- pracujących, same brały na dzie można powiedzie<:, że kie ;1~"::Jlrb~~ż '::: 
taką czy inną decyzję. Myślę, dział fundU::!izU był niespra- swój warsztat sprawy gospo- rownicza rola partii w samo- CIlyty o polskiej 
Ze jedno i drugie rozumowa- wiedliwy. Nie doceniono w darcze, wyręcz";ąc nie tylko rządzie sprawowana była do- Iiteraturae dra-

l·...... k d ..." matyc:zneJ I pOI-nie było błędne i odbiegało nim U'LI wręcz s rzyw zono samorzą': ale i administrację. statecznie i prawidłowo. .klm teatne. 
daleko od istoty rzeczy wiele ludzi, dających wielki Skutek był taki, że zamiast WŁADYSLA W SWIDRAK C?AF-fGt. Bar~cz 
~~ia s~~o ~u~e~~~~ w ~i~i~ia~CYz~bLwn~Mry~~ __ ~ ________ ~ _______ ----------------____ , 

PZPR w i.iell. ankielV rocznej 

Partia w • roz"w°lu 

demokraJtyzacjL przy czym elronomiczne zakład6w. Odby- organizacjach partyjnych, za­
wyjaśnić trzeba, że demąkra- ło się to przy milczącej zgo- gnieździło się na dobre admi­
tyzacja 1:10 wcale nie szansa dzie, czy milczącym proteście n!strowanie, a nie działalność 
wybrzyodzania pod adres~ dużej części uczestnill!:ów kon- polityczna w dziedzinie koSztał 
dyrektora, czy eWKltualrue ferencji, dla k1tórych nie był<l towania socjalistycznej świa­
podstawa do nieuzasadnio- odpowiedniego klimatu do domości i ekonomi.ilci. W tym 
nych lub niemożliwych do podejmowania dyskusji i kry- układzie rzecZy rada robotni-
spełnienIa żądań. Demokra- tyki, której platformę powin- cz:a i rada zakładowa, czuły k - - k t 
U"Lacja, to przede wszystkim no stanowić właśnie zebra- się zwolnj-one od swoich obo- + W ubiegłym ro u OlIWie szy wzros 
możliwość wsp6łdecydowania nie samorządu. wiązkÓW i obawiam się, że 

ze mony szerdkich rzesz pra- Poruszyłem S91'awę może mogłyby przytoczyć S'POro + O 59 tUSI-IDI'JI WI-Ale.- robotników 
cownik6w i robotników o kie- drobniejną, o ile taJk można przekonywających argumen- ..." .. " 
runkach koncepcji gospodar- się wyraziĆ o podziale nagród tów na swoje us.prawieodliwie- • ( t - - - t--
czych zakładów, szukanie bę<ł~cych rezul,tatem pracy nie. "Ekonomi'Zacja" poszła aż oczwar J lozynler W par II 
środatów sp-rzyjających pro- całej zał-ogi - ale h<>'"Cizo do- tak daleko, że niektóre KZ 
dukcji i zaspokojeniu potrzeb bitnie charalktery-z;ującą nie- partii powoływały nawet sta- • WiekszOK nie przekroczyla 40 lat 
zarówno państwa ja.k i sze- dostatek dyskusji i nledoroz- łe komisje ekonomiczne, jak to 
rokicll rzesz wytw6rców. Ta- wój krytyki w samorządzie np. miało miejsce w glinlc- Jak wiadomo z publikowanych już u- czycieli w partii zwiększyła się .. roku 
ka. a nie inna forma prac..,. robotniczym. 'kiej rafinerii. Przejęcie przednio wstępnych informacji, w roku ub. o ponad 13 tys. Jest ich obecnie w par-
samorządu robotniczego wy- Ale niechaj nik:t nie myśli, spraw ekonomicznych i roz- ub. przyjęto do PZPR największą w ciągu tii okolo 57 tys., czyli 28,2 proc. og61nej 
klarowała się zar6wno przez że są to grze<:hy samorządu wiązywanle ic.h nie przez, ostatnich 13 lat liczbę kandydat6w - po- liczby nauczycieli zatrudnionych w szkol-
długoletnią praktykę, jak J robotniczego wyłącZlllie w bu- lecz za sam<Jrząd robotlIliczy, nad 196 tysięcy. Pełne opracowanie rocz- nictwie średnim i podstawowym. Wzrosła 
związaną z nią teoretyc7llą downietwie. Są one również oddaliło na dalszy plan wi- nej ankiety sprawozdawczej PZPR przy- także liczba członków i kandydatów 
dyskusję. u'działem wielu Inlllych przed- czenie s-praw samorządu nosi szereg dalszych, interesujących da- partii wśród lekarzy, farmaceutów 

Niemniej jednak do tej po- siębiorstw. Ostatnio przeglą- przez ki'erownictwo partyjne'j nych o aktualnym składzie socjalno-za- i wŚród średniego personelu pracowników 
ry w wiel-u zakładach obser- dałem sprawozdania z 10 kon- A więc prawie całko- wodowym partii i o dynamice jej rozwojlL słUŻby zdrowia. 
wujemy niedocenlani-e samo.. feTencji e&morządu robotnI- wity zanik działalności od- Ponad 52 proc. og6łu członków i kandy~ Z innych bardziej Interesujących danych 
rządu robotniczego i zwęża- czego, liczące setki stron ma- działowych rad robotniczych, datów PZPR sta-now1ą robotnicy i chłopi. warto podkreślić znaczny wzrost liczby 
nie jego roli do formalnego szynopisu. I o dziwo w tej o.. rekrutujących. się z ludzi naj- Większość członk6w partii (69,4 proc.), za- kobiet w partii, która wynosi obecnie po-
stemplowania deeyzji admin!- gromnej liczbie protokołów i bliżej związanych z produk- trudniona jest w sferze prOdukcji mate- nad 205 tys. i w r. ub. zwiększyłi się 
straci!. Taki styl pracy ce- sprawozdań, doszukałem się cją, mogących' bardzo wzbo- rialnej (w przemyśle - 32,7 proc., w 1'01- o ponad 28 tys. Najwięcej kobiet - człon-
chuje np. pracę samorządu r:l niestety niewielu koncepcji i gacać dyskusję na plenarnych nictwie i .~~nictwle -:- 25,3 proc.). ków partii (28.320) pracuje w przemyśle 
botniczego w budownictwi~. krytycznych sądów, o przed- :pooi·edzeniach samorządu ro- W .p~rtll Jest obecnIe ponad 524 tys. ro- wł6kienniczym; stanowią one 41,8 proc. 
Konferencje ,samorządu robot siębranyCh inicjatywach czy botmiczego. Wtajemniczenie vi ?<>tmkow (40,1 proc. ogółu członk6w og6łu członków i kandyd.at6w partii za-
niczego zwQłuie się taw nie problemach. Jeżeli już $>q?fJ~ bieg r:?~.:, ~lko tr~<b'~~ J,.io~an.~~N).!"f~,·o blisko _ ~II ' ~~;".ni:;· ' trudnionych w tym przemyśle .. v,""" 

Ilzęściej, niż d wa razy do ro- ja'k.. _ rodzynek trafiła. s ię . ..trój'ki.:;. ~riewodni~zących ' l'~;:": ceJ nil. ih o :u.:.:IVjil • Znaczna czę ro - i 'k ł . _ 
ku. Jedną na początku ro- . k.Q,ty.,czna~~ uW8ga, _,dQtyczyła dy . za.ik;łfa'$>vlej i rObó,ffi~ nlkiiYi,,,:m,,,§iłi)n~łi*f'partU - zatrodniona ' Cie~awe-są dane i1ustr~jące w e ~ .on-
j u dla podJ'ęcia uchwały w ona raczeJ' s.praw bardzo de- oraz sekret, arza KZ, stanowią- je~t wprtemyśle i posiada średnie lub ~ów l kandydat6w partu. Najli<;zmeJsza 

wyższe kwalifikacje zawodowe. Liczba Jest grupa towarzyszy w WIeku od 
sprawie planów prodU'kcyj- talicznych i drugorzędnYCh, cych najczęściej prezydium chłopów w partii zwiększyła się w sto- 30-39 lat (34,5 proc.). Jeśli rozszerzymy 
nych, a drugą dla zatwierdze- świadcząca o słabym rozez- KSR, nieinformcwanie w porę sunku do 1960 r. o 20 tys. i wynosi obec- tę grupę na młodszych towarzyszy - to 
nia podziału rocznych prem1i naniu SlPraw ekonomiczno - o wielu zamierzeniach i pla- nie ponad 156 tys., czyli 12 proc. ogółu odsetek członków partii od 18-311 laŁ 
z funduszu zakładowego. Przy prOdukcyjnych przedsiębior- nach ogółu członków samo- członk6w i kandydatów. wyniesie 58,6 proc. 
czym i te nieliczne konferen- stwa, nie tylko przez szerego- rządu, zepchnęło ich do roli Dane z ankiety sprawozdawczej wyka- Od szeregu lat następują systematycz-
cje mają li tylko formalny wyeh działaczy samorz~u 1'0- słuchaczy, a nie współtw6r- zują zmniejszający się procent urzędni- nie korzystne zmiany, jeŚli chodzi o wy-
charakter. Rzadko kiedy mo- botn!-czego. Ten brak krytycz- ców dyskutowanych zadań cry ków na rzecz speejalist6w. W grupie pra- kształcenie og6lne oraz zawodowe człon-
żna na nich ULSłyszeć rzetelną neg<l spojrzenia na swój, Z8- kOClcepcji. CZf można mi-eć ' cównik6w umysłowych od&etek urzędni-. k6w i kandydatów partii. Obecnie co 
krytykę organizacji pracy, sy- kład jest wlelikim hamulcem pretensje, że w takich wa- ków wynosi 24,8 proc. Znacznie powię- czwarty członek i kandydat PZPR posiada 
stemu zaopatrzenia, pracy m- w pracy samorządu robotni- runkach ludzie mało m6wili, kszyła się natomiast liczba inżynierów, średnie lub wyższe. wykształcenie. Lic!,ba 
żynierów. Ich uczestnicy wy- czego. otwarcie' iwierdząe, że "oni" technik6w, majstrów i ekonomistów. We- towarzyszy z wyzszym wykształcemem 
słu-chują tyl'ko ustalonYCh NiewątpliWie na ten stan tzn. "trójca" j tak wszystko dług przybliżonych <Jbliczeil _ CO czwar- zwiększyła się z okoł{) 23 tys. w r. 1951 do 
wskaźników planu i nie za- rzeczy duży wpływ wywarł sami załatwią jak będą chcie- ty inżynier i co trzeci technik zatrudriio- około 74 tys. w r. ub. Według danych 
stanawiają się nawet nad zły stosunek do samorządu li? ny w gospodarce narodowej jest człon- z ankiety sprawozdawczej ponad 69 tys. 
sposobami !eh wykonania. robotniczego ze strony zjed- Takie metody pracy prze- kiem partii. towarzyszy uzupełnia swoje wykształce-

Jak da-lece niedomaga pra- noczeń i Innych ogniw nad- kreślają z g6ry możliwość u- Na uwagę zasługuje to, że liczba neo- nie. 
ca samonądu ~iad~ć m~ rz~n~h msz~ pr~s~ czyn~nia z samorzą~r~~-~ ___________________________ ------------~ 

I 

= ;. 
Ostatni dzień wielkich za- jeździe nie dotartYm '"Sanem" zająć m<YŻliwie dobre miejsce. 

wodów. Na s.zo\5ie Krcuków - dobijamy wreszcie do celu. Przedtem jeszcze chcę ko­
Zakopaile tłok. Kawalkada Zakopane. wita słońcem, obfi- iliecznie napić się coś ciłpłe­
autokarów, samochodów OSI)- tym ŚJniegiem. kolorowymi go. Termosu t"-"wie1n nie uda­
bowych sunie b2z przerwy w dekoracjami i tril,nsparenta- lo mi się kupić w Rzeszowie. 
strulę stolicy sportów zimo- mi. Atmosfera wspanialej im- Pv..K>bno leżą 'v :naga~P3ch 
wych. Jadą wycieczki z ró7,- prezy z miejsca udz1!da się i i czekają na... upalne lato. 
nych stron Polski. Mozaika nam. Włączamy sie w tłum, Pocieszam sie jednak tym, że 
tablic rejestracyjnych. Turyś- który podąża Krupówkami na przecież prasa informowala o 
ci §pieszą na konkurs skoków, stadion pod Duża Krokwią. właściwej organizacji zaopa­
prag1llą zobaczyć loty naj lep- Rozglądam się, pOdziWiam każ trzen1a w Zakopanem, że tym 
:;zych skoc 7 ków świat8. To fas dy nDWy obiekt, dworzec razem turyści mogą pr:zyjeż­
cynuje i przyciąga jak mag- PKS, restauracje, hotele,' pa- dżać spokOjnie. Szukam wraz 
llE8 młodych i st2rszych, 8ło- wilony. Robię to szybko, tak z grupką <X'>Ób jakiegoś stois­
wem wszystkich. którzy lubią "po drodze", bo jest godzina ka czy pawilonu z herbatą. 
mocne wrażenia. Sa i turyści li) i trzeba się śpieszy:: na Są, owszem, ale cóż one zna­
z Rzeszowa. Po 7 godzinnej kon!rurs, =,eby Da stadionie czq wobec tej masy potrzebu-

jącyeh. Wszędzie tł<it i wprart 
niesam,owi:te kolejki. A więc 
sz!damka herbaty czy lepsze 
miejsce na stadionie? Wy­
bieram to drugie. 

Zanim jednalk: doszedlem do 
stadionu pomyślałem znowu o 
znajomych, o jakiejś orygi­
naJnej kadce, czy najdrob­
niejszym głuIJ51ewlru, żeby 
przywieźć pamiątkę z Zak<r 
panego. Ale tak na poczcie, 
jak i przy każdym ki.<l5ku 
Ruchu" podobne kOlejkL 0-ga.rn.ia m.nie zniechęcenie. 

Sto najladniejszych kios-
ków czy pawilon6w nie 
jest w stanie obsłużyć szybkO 
100 tysięc7Jllej masy turystów. 
Mogą to uczynić jedynie u­
lic2JIl..i sprzedawCY, którzy u 
nas, w dniach takich imprez, 
nie uzyskali jeszcze prawa 0-
bywatelstwa. Dlatego zdobycie 
szklanki herbaty, kartki pocz­
towej czy naj drobniejszej pa­
miątki lI1ależało w tej zak~ 
piańskiej, wQlnej godzinie, 
jaką dysponowalo wielu !U­
rystów, do nie lada wyczynowo 

Nie psiocz. nie gadaj - po­
myślałem sobie - na pewno 
napijesz się po zawodach, a 
teraz szuruj na stadi<ll1, bo 
najważniejsze to skoki, po 1:10 
przecież tutaj prtyjechaleś. 

Przez tny godziny śledzi­
łem loty najlepszych skocz­
ków świata, walkę o medale. 
Przeżyłem wraz z pełnym sta 
dionem ludzi niezapomni;me 
chwile. Na długo p07JQ5taną w 
pami~i pięknie szybujące 
sylwetki RecknagIa, Kamień­
skiego, Halonena. ł:nga.na, 

Lessera, Lactaka. Wali i in­
nych. Skoki odważnYCh ludzi, 
rozgrywające się na tle ośnie­
żon-ej panoramy g6r skąpa­
nych w promieniach słońca, 
to rzeczywiście cudowne wi­
dowisko, o którym mówić I 
pisać będzie się jeszcze wiele. 

Rzucam pożegnalne spojrze 
nie skoczni i opuszczam sta­
dion. Za jego kręgiem rozpo­
czynają się nowe kłopoty. 

Szukam teraz; przybytku, do 
którego sam cesarz pleehotą 
chodzi. Jest, ale tu r6wnież 
kolejka. Z jednej strony męż­
czyźni, z drugiej kobiety. Je­
dni popędzają drugich, tu 
czas liczy się na sekundy. 
Ktoś głoślW wzdycha i mówi: 
Sllkooa, że za choim.ke nie m0-

żna skoczyć, bo głęboki śnieg, 
albo za krzaczki. bo nie mają 
jeszcze listków._ 

Herbaty nie dQStalem, kart­
ki nie kupiłem, pamiątki żad 
nej też nie zdobylem. Ale to 
wsZJ"SUoo nic wobec nowego 
kłopotu, jaki niespodziewanie 
spacll na turystę. a mianowi­
cie odszukanie autokaru. Po­
szukiwania trwały od 15 do 
17. Dwugodzinna bieganina 
po parkingach rozwiała miły 
nastr6j, jaki wyniosłem ze 
ste.<lionu. 

Ale na tym n1e koniec cier­
pień turysty. W drodze po­
wrotnej musiał on jeszcze 
niejedno znieść. W Krakowie, 
w bazie PKS. trzeba było cze­
kać na tankowanie benzyny 
przeszło godzinę. Wreszcie 
kierowca wozu nieoczekiwa­
nie powiedział, że dalej nie 

pojedzie, bo ma ponad kom­
plet pasz żerów. Okazało się, 

że kierownik wycieczki za­
brał z Zakopanego 2 osoby z 
Rzeswwa, które nie odszuka­
ły swojego autokaru i skorzy­
stały z tej okazji. Któż zre­
sztą nie pomógłby kra'ial!lOm1 
Ale kierowcę, który repre­
zentował baze PKS Stalowa 
Wola trzeba było pól godzi.ny 
przekonywać, a raczej prosić, 
żeby byl tak grzeczny i wyro­
zumiały i dowiózł wszystkich 
do m1eJsca przeznaczenia. 
Wreszcie to udalo się i tak 
dojechaliśmy do Rzeszowa. 

Dziś sobie mówimy: FIS, 
FIS i po FIS-ie. Minęła już 
wielka impreza, która w o­
ezach zagranicznych gOl4c1 i 
fachowców wypaclla pod 
wzgl~em sportowYfl1 na me­
dal. To dobrze, że po przy­
jeździe do swoich krajów bę­
dą oni mówić o nas jak naj­
najlepiej. Ale wydaje się, ze 
nie wolno nasZYm orga.nl71a­
toran zapOmjnać o turystycz­
nej stronie mistrzostw. Cho­
dzi zwłaszcza o ruch kraj<r 
wy, który był nad podziw 
masowy. I choć z pe:nym u­
znaniem należy mówić o tym 
wszystkim co zrobiono w Za­
kopanem z okazii FlS-u. to 
jednak nie mOŻlna pominąć 
milczeniem rażących braków 
zaistnialych w zaopatrzeniu i 
ohsludze. POO. tym względem 
miejscowi ha.ndlowcy, służba 
porządkowa, org/llI1izatorzy 
wycieczek nie zajęli punktowa 
nego mieJsca. O medalach nie 
ma nawet co mówić. A szko-
da. ~) 
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.. • • Muzealnictwo paSją zycla AulolTlal 
strzeże ... 

Sanoczanom specjalnie Ide chatach wiejskich cennych 
trzeba przedstawiać dyrekto- okazów przeszłości, malowi­
ra Muzeum BudOwnictwa Lu- deł, rzeźb itd. Muzeum buj­
dowego, kustosza Aleksandra 'nie rozwijało się aż do wrze­
Rybickiego. To znana sylwet- śnla 1939 roku. 
ka w' grodzie Grzegorza, - Okupacja przekreśliła 
chociaż.~ dalszy rozwój muzeum.. Czy 

Na pewno nie wszyscy wie- tak? 
dzą, że, jeśli tak można po-I - Jeszcze gorzej. Wiele 
wiedzieć, urodził się on mu- wprost bezwartoś<:lowych rze 
zealnikiem. Nie jest to beZ-l CZy okupant hitlerowski znl­
podstawne stwierdzenie. Dziś szczył i wywiózł w nieznane. 
starszy pan, którego skronie I W związku z działalnością 
mocno przyprószyła siwizna, konspiracyjną, musiałem po­
pierwsze kroki na tym polu rzucić pracę w muzeum.. 
zaczął, stawiać w. wieku... _ Proszę teraz powIedzle6: 
11 lat. Natura.lnie Jako ama- w jakI sposób doszło do pow­
tor .. Zaczę.ło ~I~ od... Zresztą stania Muzeum Bodownlc-
będZlł; naJlepJ.eJ, gdy o tym twa Ludo ? 
opowle sam. ~~o 

_ Moim ojcem duchowym - BodaJze przed S laty 
był inż. Osiński, założyciel i szczeg?łO~O pe.net:Ując tex:e: 
dyrektor Muzeum w Przemy- ny . gor~kie ~eml s a.nocklel 
ślu. POd jego okiem _ ciąg- stWIerdziłem, z: w ~elu o­
nie dyr. Rybicki _ jako gim- ~uszC~nYCh wSl~Ch Jest bar­
nazjalista przemys!dej szkoły, ~ duzo zabytkaw, które ~a­
zacząłem nie tylko pełnić dy- lezał?by ratować 'przed ZnISz.­
. . czemem. Ale w laki Bp<leób? 
zury w muzeum, ale l. pene- Zainteresowałem tą sprawą 
trawać teren w poszukiwaniu kons t j ód-I-' 

"'-ś . d . tó erwa ora wo ew Lhlego 
WalIN ~lOwycb prze mlO w. mgr, Tura. Interwencja w 
Później, gdy przeniosłem się Centralnym Zarządzie Mu­
do Kowna, znalazłem się w zeów i Ochrony zabytków 
z~pole prof. Lukaslewicza, okazała się skuteczna. Zleco­
k~ory z.organiwwał muzeum no roi opracowanie dokład­
gJ.mnazJa~e.. nego opisu poszczególnych o­

W OLIWSKIM ZOO 

Po z,1ozemu egzaminu ~oj- biekt6w. O powodzeniu pro­
rzałoścl, obowiązkiro?zmne jektu zadecydowały przede 
ściągnęły mnie do rodzmnego wszystkim dwa obiekty' za­
~a~oka. Zapoznałem. się z bytkowa cerkiewka z !tosso­
zyclem kulturalnym mIasta i lina z roku 1750 rzadki 
~ przerażeniem stwierdziłem, "okaz" ciesiołki lu'dowej i 
ze nie ma ... muzeum. A wa- drugi obiekt sakraLny z roku 
runkl były ku temu. 1510, tym razem modrzewio­

Wraz z kol. St. Stefańskim wa cerkiewka w Uluczu 
(obecnie dyr. Muzeum Histo- _ Kiedy więc MBL ~ozpo­
rycżnego w Sanoku -. przyp. ezęło właściwą działalność, i 
red.), zakr~tn~lIśmy. s~ę wo-. jakle ma dol chczas osiągnię-

11.4 z~jęcilJ.: Koczkodan "Mario" jest najmlodszym 
PTZ1Jchówkiem ZOO. 

CAF - fot. K~ć 
kół organIzacJi takiej pla- cia" . y 
cówkl i... udało się. Owczes- . 
ne władze przydzieliły lokal, - Pierwsze w polsce mu-
który w pierwszym rzędzie zeum na wolnym powietrzu, 

wprowadrul'lJloa w tyele -wn10- zapełnił się moim! prywatny- tzw. skansen, powstało w sier­
akÓW. WyJ.icrr..ono n~ że przy mi zbiorami, zwłaszcza sztu- :pniu 1958 r. Początkowo, jak 
tym nieam.a=nym W!ZlI"OŚcie ka- ki cerkiewnej. Sporo różnego to zwykle bywa w takich przy­
drowym ·d'daru, snJma 06IZ.CrlE:<!n<lŚ rodzaju okazów przekazało padkach, pracowało w nie­
ci W2lros/.alby jut w .br. do 30 także miasto. Otwarcie pierw zwykle trudnych warunkach. 
ml", zł. szej ekspozycji było wielkim Dzięki u[przejmoś<:i kol. Ste-

Paradoksy oszczędzaniu 
Bez Obawy poN<!8a.dy ~a' 

twierd7.lć, że ..-uch raoJon-anJza­
t><>r9k! rozwWęty Jest w nasz;ym 
woJewg<l'7JllWle na,jszen>ej w Hu­
cie Stalowa W()d.a. 

MÓwiq O tym 2lI'emJtą Oi92lCIZęd­

nośel wyn·1ka.ją«> z zastO&OWan>a 
pomysłÓW r-8>c.jcma.Lz:a<torskkh. W 
ub!'. np. wyniosły one W tym <Za­

k.!.a<I<Łle ok% 24 mln złl 

Stanowi t'O-ULlśdto po'łoW'ę sru:m'y 
zaOSZC%ę<LzoneJ w c-a ł yom zj eclon 0-

czeniu, któremu podlega Huta 
Stru0W\3 Woła. 

W da:laUe RacjO<l1aiia:acji i 'Wy­
nala<>lCa:oścl Rol><>tnica:e-jhu ty za­
tru4nione "q , ~by. Od ludz.i 
tyeh w duże.j mieroze :z", 'l et y te'm­
po roz;pa,trywMlla i zalat.wianla 
proj",kJtÓIW. 

Kleo-ownlotwo drzl-ału od dluz­
IlZego Już oz.a"'u Oeomkuteea:nle 
ubf.e€a su: o zat,r·ud.nie<nie dwóch 
doo'atJkowycb pracowników, cho­
ciaż oczywiste Jest, że znacznie 
usprawnl~by \.o i s-króclło czas 

Egzotyczni 
praktykanci 

W kombinacie chemicznym 
w Machowie k. Tarnobrzega 
przebywa na praktyce trze;:h 
młodych Kubańczyków. S€n­
gio Loynaz z Hawany, Anto­
nIo Echerendia Z Santi Spin­
tus, w prowincji IAs Villas, j 

Murzyn Teogeno Diaz z Ld 
Maya, w prowincji Oriente. 
Przybyli do Polski w końcu 
ubr. w grupie 104 Kubańczy­
ków, aby :zxIobyć kwalifikaCJe 
zawodowe. 

Najstarszy spośród nich -
Sengio Interesuje się szcze­
gÓlnie flotacją - nic dziwne­
go, gdy wrÓCi na Kubę będz~e 
kontrolował pracę zakładów 
o zbliżonych procesach pro­
dukcyj nych. 

Antonio - z wykształcenia 
ekonomista - szczyci się kil­
kumiesięczną służbą w mili­
cji. Najmłodszy spośród nLch 
ciemn06kóry Teogeno 7..amie­
rza .uo odbyciu praktyki po­
zostać w naszym kraju i u­
kończyć jakąś szkołę zawo­
dową. W chwilach wolnych 
od pracy chętnie gra na gita­
rze i nuci smętne piosenki. 

Wr.zyscy trzej zdobyli so­
bie w Tarnobrzegu wielu od­
danych przyjaciół. Pomimo 
trudności z porozumieniem 
się (tylko Sengio mówi !Xl 
angielsku, obaj pozostali wy­
łącznIe w języku hiszpań­
skim), mają sobie nawzajem 
wJ..ele do powiedzenia, a na­
wet wymieniają kulinarne do­
świadczenia. Z uznaniem sma 
koszów spotkało się np. solo­
ne kakao. (z. n.) 

Os2lczędność eta<tów klÓCI się wydarzeniem i osiągnięciem fańskiego, zajmowało jeden 
1~na'k z OSZC<Z~lI1Ości" racjooa- W pracy skromnej '""upki lu- pokój w administrowanej 
hza,t<loNokll. Troska o WlZrost ted d' • ,. '.' . R~ . ~ ,~ • •• , przez niego placówce. 
ostatniej powmna Chyba zad e- Zl. _ . 
cy~~ .. ~ "f. .. tym~' ~1Z1W-l.1 yt'q _ ,,$pO-- Zostałem" kustoszem. . Za.; Dziś MBt.. rÓiPorządZa~ 'du':' 
r~ . ~!e Ji!6it gdy Z8OS2lCzędzając częły się znów wyjazdy do żym swoim budynkiem, gdZie 
t ysiqC<! , pnzymyka się oczy na =-/ .. h k tk' •. . przepas:oozanle mUionów roznyc za ą ow ZIemi sa- mieszczą się biura I pracow-

. (~. n.l nockiej, wyszukiwanie w nie: fotograficzna, malar-

Nasz felieton 

Podyskutujmy na 
Na zakończenie posie­

d2.enia komisji do spraw 
regulacji rzek I pobków 
ki('rownik wydziału pew­
nej rady narodowej mgr 
Płotek oznajmił uroczyście 
a przy tym wielce obiecu­
jącym tonem. 

Towarzysze! Mam 
zaszczyt zakomunikować, 
że już jutro spotykamy się 
w tym samym gronic i o 
tej samej porze jako ko­
misja do spraw gospodarki 
komunalnej. Już jutro zam 
kniemy nasze biura i przy­
stąpimy do obrad nad waż 
nym zagadnieniem dla 
naszego miasta. Powie­
działbym, proszę zebra­
nych, że jest to palący. l 
piekący problem. Bloto i 
kurz w naszym mieście tn 
prawdziwa zmora I udrę­
ka mieszkańców. A więc 
dn jutra! 

W następnym dniu na 
drzwiach pokoju mgr,Płot­
ka umieszczono kartkę z 
napisem: "Obraduje komi­
sja naukowo - techniczno -
analizująca do spraw gos­
podarki komunalnej. Nie 
przeszkadzać" ! 
Naradę rozpoczęło słowo 

wstępne kierownika Płot­
ka. Problem błota i kurzu 
w naszym pięknym mles­
cie podzIelimy sobie na 
kIJka podproblemów. W 
ten sposób rozłożymy na­
sze obrady na parę dni. 
(Na twarzach zebranych 
pojawił się uśmiech a re­
ferent Szydełko zaczął na­
wet bić brawo). Dziś zasta­
nowimy się nad tym­
mówił dalej kierownik 
skąd się bierze w naszym 
pięknym mieście błoto 
i kurz. Zapraszam do dys;' 
kusji. 

- Proponuję przerwę na 
papierosa - krzyknął in­
spektor Kudllcz. 

- Zgadzamy się, praw­
da! Wobec tego ogłaszam 
półgodzinną przerwę! 

Pierwszym dyskutantem 
był kierownik wydziału 
kadr. "Moim zdaniem bło­
to I kurz do miasta przy­
noszą ludzie z zewnątrz, 
tzw. dojeż-dżający a nie 
czyszczący codziennie bu­
tów". 

- To niezupełna prawda 
- zaprzeczył od razu star-

szy inspektor ruchu lud­
ności. Ci którzy przybywa­
ją do naszego miasta po­
tem wyjeżdżają z niego, 
zabierając ze sobą błoto i 
kurz. 

- Skąd więc na naszym 
centralnym placu błoto i 
kurz zapytał niespokojnie 
i nerwowo mgr Płotek. 

Nastało kłopotliwe mil­
czenie. Referent Szydełka 
po raz drugi wpad·1 na ge­
nialny pomysł, żeby urZI\­
dzić przerwę. Zaaprobowa­
no skwapliwie wniosek 
Szydełkl a ktoś w uznaniu 
dla jego operatywności I 
pomysłowości klepnął go 
po ramieniu. Po przerwie 
kierownik Płotek spo-
strzegł zniknięcie trzech 
członków komisji. Na razie 
milczał. Być może potrze­
bują dłuższego wypoczyn­
ku po umysłowym wy­
czerpaniu. 
Następny mówca stwier­

dził, źe tak bardzo szpe­
cące miasto rzeczy, jak bło 
to i kurz przychodzą wraz 
z deszczem. W powietrzu 
jest kurz i jak spadnie 
deszcz, kurz zamienia się 
w błoto - wywodził trzeci 
dyskutant. 

- Absolutnie nie zga­
dzam się z tym, przerwał 
przedstawiciel MZBM. 
Można, przeprowadzić po­
rÓwnanie. U mnie w domu 

ćwiartkę 
jeśli kobieta skropi pod­
łogę i pozamiata nie ma 
ani kurzu ani błota .. D1a­
'czego by więc naturalny 
opad przynosił błoto? 

Znów dłuższe milczenie. 
Mgr Płotek skrobie się za 
uchem i powtarza: racja, 
racja. Nagle nadeszło oIś­
r.ienie. A może tak refe­
rent Szydełko coś na ~ell 

tE:mat powie. Jest przecież 
taki przedsiębiorczy i po­
mysłOWY. Referent Szydeł­
ko wstał, rozglądnął się do 
koła i autorytatywnie za­
wyrokował: 

- Kurz i błoto powstają 
z niczego! 

Twarz przewodniczącego 
komisji skrzywiła się w 
grymasie. Tak nie można. 
- perswadował. Przyjęcie 
punktu widzenia tow. 
Szydełki oznaczałoby ko­
niec obrad, a my dopiero 
konferujemy półtorej go­
dziny i zarobiliśmy zaled­
wie po 75 złotych. Podsuń-. 
cie coś innego - szanowni 
zebrani. Kto następny'! 
Proszę! 

Z foteli poderwało sIę 
dwóch pracowników dzia­
łu transportu. Opuścili salę 
bez słowa. Zaraz potem po 
prosiło o zwolnienie trzech 
dalszych członków komisji. 
Mgr Płotek pytał wręcz 
dramatycznie: Co robicie! 
Pozbawiacie się pr7..eclez 
dodatkOWYCh zarobków. 
POc!1skutujmy jeszcze cho­
ciaż na ćwiartkę. 

- Nie ma frajerów, wy­
rwał się, jak zwykle akty­
wny, referent Szydełko. W 
sąsiednim pokoju obraduje 
komisja do spraw zagospo­
darowania nieużytków rol­
nych. Płacą tam za godzinę 
dyskusji dwa razy więcej 
niż u nas, po 100 złotych. 
Sam tam pójdę. 

(gh) 

stwa ItalugOWego; I.mprecna­
tonko - konserwatorska.. Mi­
mo krótki~ okresu istnie­
nia, posiada. muzewn najbo­
gatsze w Polsee archiwum 
budoWDlctwa ludowego (7 tys. 
zinwentaryzowanych budyn­
ków) oraz bardzo bogate ar-

-chiwum fotograficzne. , Pod 
Białą Górą, tj. w. zakątku 
zwanym "Szwajcarią· Sanoc­
ką", stanęły pierwaze '. zabu­
dowania skansenu.' 
Rozmawiał: M. 7. 

ALEKSANDER 
RYBICKl 

W :r.nsty1lucle A'l.ltoomat)'IkJ ura­
lMklej Kombji Planowania SIIron­
Stot:uowano P nyrzqd do vr.lIII<i s 
porażeniem' ",lekJbrycamym. Wy­
na1a<Zek wypróbowano }ut l: po­
wocLze,nlero na p.sa.ch. 

Urzą.cl!zenl<! polega na tym. te 
llnla eIIekt.ryezna 006taje wyłą­
ozon_ w 0,15 sek. po tym, j~l·i 
czlowled< dol:konie przewodów. W 
ciągu tak k.r6tk1ego czasu prąd 
nie może porar!ć czlowied<a. N .. -
leży jeszcze dodać, że a,utoomB.t 
kontroluJe s1~ samoozynn!.e: je­
teli nawet }alklś element tle pn­
ou,je, m1mo to &leć zosta,Je wy­
łączona. 

(prawda Ukralay) 

Kt'CIK 
L 1\11 KA 

Dokarmianie i podkarmianie 
~ -'~';;~ , "., ~-:".~. 'ii~zół -' . ,.. 

W skład naturalnego pokarmu pszczół wchodzi miód, pie­
rzga oraz woda. Pszczoły same zaopatrują się w pokarm, 
przy czym suroWce pokarmowe, jak nektar i pyłek kwiato­
wy zamieniają w pokarmy właściwe, które mogą być prze­
'chowywane w plastrach przez czas dłuższy. 

Pszczoły muszą mieć stale dostateczną Ilość pokarmu, 
gdyż brak zapasów nawet przez czas krótki., musi spowo­
d-ować śmierć głodową całej rodżmy, a niedostatek pokar­
mu hamuje jej rozwój, osłabia i odbija się ujemnie na póź­
niejszych zbiorach miodu. Człowiek odbiera pszczołom pew­
ną ilość zapasów miodu, które można zastąpić cukrem. 
Cukier jest dobrym środkiem zastępczym na czas zimowli, 
ale w okresie wiosennego rozwoju rodziny pszczoły powin­
ny mieć w gnieździe także i miód zaWierający cenne skład­
niki, których brak .jestw cukrze. Pierzga natomiast jest po­
karmem niezastąpionym, a wszelkie namiastki, wypróbowa­
ne w swoim czasie, jak mąka, mleko, jaja, okazały się bez­
wartościowe. 

Dokarmianie stosuje się wiosną jeżeli rodzina nie posia­
da tzw. żelaznego zapasu wiosennego, który winien wynosić 
w zależności od siły rodziny 5 do 8 kg .. Jesienne dokarmia­
nie stosuje się w wypadku, gdy rodzina posiada zbyt mały 
zapas pokarmu na zimę lub część miodu przeznaczoneg::> do 
zimowli chcemy wymienić na cukier. Ogól.em zapas zimowy 
powinien wynosić 12 do 16 kg. Latem nieraz jest konieczne 
dokarmianie świeżo osadzonych rojów. 

Jesienią daje się zawsze pokarm !lęsty, a jeśli uzupełnie­
nie zapasów odbywa się w porze chłodnej, płyn powinien 
być ci~plejszy (około 30 do 40°C), gdyż wówczas pszczoły 
szybciej przenoszą go do gniazda. 

Karmi się pszczoły syropem (roztwór wodny cukru). Sy­
rop przeznaczony na dokarmianie jesienne składa się z l 

kg wody i 2 kg cukru. 
Podając pszczołom pokarm w porze bezpożytkowej, 

a zwłaszcza jesienią , należy zachować ostrożność. aby nic 
wywołało to rabowania jednych rodzin przez drugie. 

Podkarmianie jest to podawanie małych ilości pokarmu 
w celu stworzenia jak najlepszych warunków dla czerwie­
nia matek i rozwoju rodziny. Podka-mianie należy rozpo­
cząć na około 50 dni przed okresem pożytku głównego, aby 
pszczoły wylęgłe z jaj składanych obficie przez matkę mo-
gły w tym okresie pracować. • 

Na miesiąc przed końcem pożytku głównego nalefy pod­
karmiamie zakończyć. 

Podkarmianie można stosować tylko w tych pniach, które 
mają dostateczne zapasy. Do ;:lodkarmiania wiosennego uży­
wa się syropu złownego z 2 kg wody i l kg cukru, nato­
miast w skład syropu przeznaczonego do podkarmianIa je­
siennego wchodzi ,l kg wody i 1 kg cukru. 

Przy podkarmianiu wiosennym stosuje się też sytę (wod­
ny roztwór miodu). W źadnym wypadku nie należy do teg., 
celu używać miodu kupnego, gdyż może on pochodzić 00 
pszczół chorych. 

DO karmienia pszczół używa się specjalnych podkarmia­
czek w postaci balonów szklanych, szczelnych skrzynek 
blaszanych lub drewnianych, dostępnych z dołu, stawia­
nych na ramkach oraz korytek blaszanych i drewnianych, 
umieszczanych w ramkach. 

st.. Rybka 
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Sam dźwięk słowa "b!­
:iuteria" wprawia kobiety 
w stan lekkiego 06zoło­
mienia. A cÓŻ dopiero, kie­
dy przed oczyma zabłyś­
nie wszystkimi kolorami 
tęczy, S7Jnur górskich krysz­
tal<ków. zalśnią granaty, 
perły, kolie i dia{!emy ... 

. Takimi właśnie "cuda­
mi" oczarował wal'5za­
wiaruki n iedawno otwarty 
w stolicy sklep pod nazwą 
,.Ja-blonex" (bo właśnie w 
czeskiej miejscowości Ja-

W czesne porod,. 
a nikotyna 

blon~; wyrabiają słaW\:lą 
w świecie biżuterię). To 
nic, że perły i brylanty są 
sztuczne - w ciągu jedn~­
go miesiąca obroty sklepu 
osiągnęły milion złotYCh! 
Milion złotych na korale, 
których przeciętna cena 
kształtuje się od 120 do 150 
zł (są też t.ańsze, tzw. "sieCZ 
ka" po 70 zł, no i oczywiś­
cie droższe .:.... kolie z kllop­
sami). 

W tym roku nie przybę­
dzie nowych sklepów "Ja-
blonexu". Nie znaczy to 
jednak, że tylko do war­
sząwianek los się uśmiech­
nął. Według planów "Ju­
bilera", wartość biżuterii, 
która będzie sprowadzana 

Obserwacje lekarzy na te- w tym roku z Czechosł~ 

NOWINY RZESZOWSKIE 

RałaJskt L., Szewc&yk J., zwollll­
.. id P.: POLSKIE NAZEWNIC­
TWO GEOGRAFICZNE S1WJATA. 
PWN 1959. 

P>O:tyte<:<rma I nl&będ.nOl ,. pra­
o:y edyt>otsk~ć1<1<oCyjneJ poa.y­
~ja o cba-rak:terze inform.ac:~o­
"'DC Y'kt oped ya2lllytn. 

Z DZIEJ'OW IDEII LENINOW­
SKIEJ' W POLSCE. KIW. 

Na treśĆ tej zbl.orowej pracy 
ak lad a ońę szereg r<XZ;P<r a!W', Jak : 
,,Lenin a n1epodleełośĆ Pdskl" 
- ,,Lemm I niektoce problemr, 
POlsk.ieeo ruchu robotn1Crego' 
(przed 1918 r.) - ,,Lenl.n a pOllskJ. 
rwen IromU!l1lstyc:zmy" (1918-1923) 
oraa: Z6Mdewsklego S.: "Len1n a 
.... t~encJa polska". 

Wyeeeh c.: DOBRE I ZŁ!: TRA­
DYCJE. LSW . 

Re<! er at wy &}osz.on y lU IPJeobr a­
ni.ach ZSL w G<j.ańsku. PIOcllDMliu. 
W ć1I1'S0Z3wle w llstopaodm!e I IDI"Ud­
n-l.u ubr. 
Jonc David: REMBRANDT, 
KSIĄ:2:1C MALARZY. TłuDl. J. 
Dm.ochowaka. PIW. 

Monog.ralfia przedOltaJwi,a~ąe-a ly­
ele l twórclZość D8>jwy;bltn~jsu­
go przedSia,wlcieLa mai.arst.wa 
ankoły b.olenderslcl~. 

KRAKOW W FOTOGRAFIJ BEN­
RYKA HERMANOWICZA. Cete­
ry pory roku. WydawlI. Liteo:ac­
kle. 

Cenne wyd>81Wn1c<łrNo al<b\lmOWe 
>Je \VS'tępem I w opracowaniu Je-

tlyrokomJ:a W.: WYBOR POEZ."rI. t"2>I!CO Bamach·a. 
Wstęp I oprac. R. Dudlz.1cld. Pra.ndota W.I NOWE I STARE 
Wyd. 2. LSW. W ROLNICTWIE FRANCUSKIM. 

Wybór J>O<!'l<lI znaJroml.tegQ poe- I NIEMIECKIM I POLSKIM. LSW. 
ty t l623-1862) w opracowantu I Praca O wsp6lazoesn)"Ch Icl~un­
prof. W . Kubsoe9<1ego J~ wyda- kaA:h rozwojowych w roInIetIwIe 
n1em popu1amonalH<owym opa·r- krajÓW zaawansowaon~ kaplita-
tym Jednak. Dół pl~Od,ro:kach. limnu OI"IIIZ N·RD , PIU... 

Hokus-pokus 
Zarząd pewnego stowarzy­

szenia zorganizował dla swo­
ich członków i ich rodzin wy­
cieczkę na FIS do Zakopane­
go. Wzięło w niej udział 80 
osób; mężczyźni, kobiety i 

ROZWIĄZANIE 

W wycieczce udział wzięło 
32 mężczyzn, 36 kobiet. 12 
dziecL 

dzieci. Kobiet byłO trzy razy Za nadesłaną zagadkę w na-
więcej niż dziecL Jeśliby w grooę ob. Władysław Szelest, 
wycieczce wzięło udział o 4 Krzywe p-ta Dydnia, pow. 
mężczyzn więcej, liczba ko- Brzozów otrzymuje książkę 
biet I mężczyzn byłaby jedna- Charles-Louis Philippe pt. 
kowa . Ilu bylo mężczyzn, ile "Dobra Magdusia i Biedna 
kobiet, i Ue dzieci l Marynia". 

Bawełna i ' cukierki 

Str. 5 

Pociąei bez maszynistów w Japonii 
Inżynierowie japońskiCh ko­

lei państwowych pomyślnie 
wypróbowali automat, którY 
kieruje pociągiem i prowadzi 
go ściśle według rozkładu ja­
zdy. 

Automaty takie znajd, za­
stosowanie na nowej ekspre­
sowej linii kolejowej, budo-

wanej obecnie mlęd~ Tokio 
i Osaką. 

Maszynista-robot ma w swei 
sztucznej pamięci specjarny 
program, który m . in. naka­
zuje zwalniać podczas poko­
nywania zakrętów i zwiększać 
prędkOŚĆ w razie opóźnień. 

"Psi ewizdek" pomoze niewidomym' 
W Anglii skonstruowano ucha ludzkiego. Sygnał ten, 

przyrząd, który pozwoli nie- rozlegający się przez kilka 
widomym wyposażonym w albo kilkanaście sekund, po­
tzw. psi gwizdek ustalać swe zwala niewidomemu zonent:)­
położenie względem jakiegoś wać się. w jakim kierunku 
miejsca czy przedmiotu. ma pójść. Jeśli np. niewido-

,'psi gwizdek", stosowany my chce odnaleźć wej-
często przez milicję śledczą, scie do swego domu z 
wysyła drgania ultradźwięko- każdego zakątka ogrodu. za­
we, których ucho ludzkie nie wiesza przyrząd na drzwiach 
odbiera. Psy natomiast słyszą domu. Na każdy ultrad żwill­
taki gwizdek. "Słyszy" g.:> kowy gwizd. przyrząd odpo­
także ów przyrząd brytyjskI. \ wie sygnałem i zorientuje 
Pobudzony przez ultradżwlęki, właściciela, dokąd powinien 
wysyła on sygnał słyszalny dla się skierować. 

ql.qlod/.q/'dl'dloq/~/U'H/o/n'H/'H/'H/.q/'HI.q/.q/'H/'q/.q/o/H. 

Humor 

mat wpływu nikotyny na prze wacH. wyniesie około 30 
bi~ ciąży przyniosły intere- milionów złotych, czyli pra (zw) Chemicy, pracujący dla I łą stratą oleju. Zdaniem uezo-
Bujące wyniki. Okazuje się , źe wie 4 razy więcej niż w amerykańskiego ministerstwa nych, produkcja przemysłowa 
kobiety palące ponad 20 pa-. roku wbiegłym. Warszaw- rolnictwa, otrzymali z oleju ba- tego surogatu masła kakaowe-
pierosów dziennie, często ro- ski ,,Ja.blonex" otrzyma z wełnianego i oliwy tłuszcz, go jest całkiem realna Bada 
dzą przedwcześnie. 23 proc. tegO jed·ną trzecią, a resz- przypominający masło kakao- się obecnie możliwość jej za-
wczesnych poro{!ów prz)'paM ta znajdzie się w sklepach we. Powstał on w drodze mo'- stosowania w prooukcj! sl(\-
na nałogowe palaczki. Wśród "Jubilera" we wszystkich dyfikowania mieszaniny zł/)- dyczy i wyrobów piekarni-
kobiet nie palących lub palą- więksZYCh miastach. żonej z utwardzonego oleju czych. Jeśli wszystko powie-
cych bardzo mało wczesne po- bawełnianego i oliwkowego, dzie się dobrze, będzie to je-
rody występują o wiele rza- E. DĄBEK wziętYCh w stosunku 3:1. cze jedna możliwość noWego 
~z!ej. Tylko w 11 proc. puszcz te13. ,~:r.~~,~izJlJ~" z ~!; 'fYkorzystania bawełny. .,/) . ' 

.l ------------------------- ". . ..... . .1 • ,. . . • . . '. . ' .' .. _, . • .. . . ; . ,' .. . ,"~'- "", . ' 
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Zamówienia 

I -ni wykonanie podłączel\ domow,cb 
wodociąlowo-kanalizacyjnycb 

T dla osób prywatnych 

PRZYJMUJE do dnia 30 kwietnia 196% r. 

I1leJskle PrzedsleblorstQJO WodoclQ2ÓllJ 
I Kanalizacji fIJ RzeszofIJle 

N.admienia się równocześnie, że zezwoleń na wyko­
nanie robót jak wyżej, w zakresie wł<\snym Przedsię­
biorstwo wydawać nie będzie. K-395/1 

Zespół Składnio Lasów PaństwoW)'ch 

w Jaśle 

OGŁASZA PRZ'ETARG 
NIEOGRANICZONY 

na olągnlk kołowy marki "Unue C-tS". 

Ocena techniczna PZM określa kompletność pojazdu na 

iiI ::! 

~ KUENClBANKU PEKAO! ~ 
~ ~ 
~ Uprzejmie zawiadamiamy, że już od dnia ~ 
~ 1 marca 1962 l. dla wygody PT. Klientów ~ 
• Ekspozytury Banku prowadzq sprzedaz 1/1 

~ Ul kaid, piątek od godz. 11 - 18 . ~ 
~ "' III 

D WAGA: Ekspozylura w Krakowie .zyaaa I." 1-" 

w kaidy plqlek od lodz. 9 - 18. 

SPRZEDAM dlCm 5-lzbowy li O"' 
grOdeGl I budynek gospOdarczy .. 
Nisku (w śródmieŚCiU) przy ul. 
1 Maja 71. Oferty kierować : BIu-
ro Ogłoszeń Ola%tyn. K...400/2 

.. .rAWą 175" .. bardzo dobrym 
stanie tanio sprzedll1ll. Int. Emil 
Ceglarz, MOkrzyszów 3"94. pow. 
Tarnobrzeg (oook piekarni). 

Pg-3ł7/1 

LOKALE 

MIESZKANIA ~kawalerka) ponu 
kuję. WiadomośĆ: Rzeszów. uL 
Dąbrowskiego 56. Ubezpieczalni. 
SpOłeczna - Dentystyka. 

Pg-333/1 

ZGUBY 

RAJZER Genowefie uległo zni­
szczeniu świadectwo 7 klasy wy_ 
dane przez SzkOlę POdstaWOWI! 
w strarowle. G-2lI'/1 

DYDyjQ"SItA CeC71la qublJa le­
gltymacj, znlżkow. Dr 1 .. /1 na 
przejaZd kolej.. wydanIl przez 
ObwOdowy. Urząd PocztoWy Dę-
bica. Pg-:HO/l 

dobrą, a stopień zużycia na 75 proc. 
Oferty należy składać w terminie <lo dnia 15 marca br. 
Cena wywoławcza ciągnika 11.40{) zł. 

. -
III K-389/1 III MARUT CzeslaWa z_m. ,. Ra-

dymnie zgubIla dowód OSObisty 
I~I~I~I~I===.~.~.=I====.~.===I~.=.===l; nr CF 11658e oraZ legitymaej., 

Zespół . Składnic LP zastrzega . sobie wybór oferenta. 
Ciągnik jest do oglądnięcia w godzinach służbowych od 
godz. B - 15 w garażu przy budynku Zespołu Składnic LP 
w Jaśle, ul. Kościuszki 37. K-403/1 

Prezydium Miejskiej Rady Narodowej 
W Blażowej 

OGŁASZA PRZETARG 
NIEOGRANICZONY 

na wykonanie remontu kapitalnego 5 budynkÓW miesz­
kalnych. 

Dokumentacja do wglądu znajduje się w Referacie Gcn-
podarki Komunalnej i Mieszkaniowej . 

Oferty należy składać do dnia 15 marca 1962 r. 
Otwarcie ofert nastąpi w dniu 16 marca 1962 r. o godz. 9. 
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa pań-

stwowe. spółdzielcze i prywatne. 
Zastrzega się .prawo w yboru oferenta. K-399/1 

Przedsiębiorstwo Jajczarsko-Drobiarskie 
w Mielcu 

POSZUKUJE WYKONAWCY 
Da wykonanie remontu kapitalnego podwozia samochodu 
ciężarowego "Skoda" 706 R. 

Oferty należy składać pod w/w adresem do dnia 10 mar­
ca 1962 r. 

Zas trzega się prawo wyboru oferenta bez podania przy-

PRACOWNicy POSZUKIWANI 

GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO zatrudni natychmiast DY­
REKCJA WOJEWÓDZKIEGO PRZEDSIĘBIORSTWA 
HANDLU MEBLAMa W RZESZO~E, UL OBR. STALIN­
GRADU 9/11. Warunki pracy i płacy zgodnie z Ukladem 
Zbiorowym Pracy Prac. Handlu Wewnętrznego. 

KUCHMISTRZA lub MŁODSZEGO KUCHARZA zatrudni 
natychmiast GMINNA SPÓŁDZIELNIA "SAMOPOMOC 
CHŁOPSKA" W ZMIGRODZIE NOWYM. 
Wymagane kwalifikacje: 

1. dyplom kucharza bądź młodszego kucharza 
2. szkoła zawodowa. gastronomiczna i dwa lata praktyki 

na stanowisku wykwalifikowanej pomocy kuchennej. 
Wynagrodzenie wg Układu Zbiorowego Pracy. 

K-393/2 
50 PRACOWNIKÓW NIEKWALIFIKOWANYCB oraz ZO 
CIESLI mężczyzn od 18 lat - przyjmie natychmiast na 
dobrych wa~ach ZARZĄD BUDOWLANO-MONTAZO­
WY NR % ,,KOKSOWNIA", NOWA HUTA - KOMBINAT. 
Dojazd z Rond~ tramwajem nr 5 (wysiadać na przedostat­
nim przystanku). Na miejscu bezpłatne hotele pracownicze, 
stołówka (obiad 6 zł) . Istnieje możlIwość zdobycia zawodu. 

K-402/3 

OGLOSZENIA DROBNE 

ROZNE 
DYSKRETNIE, S%ybko korespon_ 
dencyjnie. pozna Clę BIURO MA 
TRYMONIALNE .,SYRENKA" 
Warszawa, Elektoralna 11. Prześ­
liJ. 10 złotych znaczkami. otrzy­
masz lOG at.rakcyjnycb ofert. In-
formacje. K-351,/1 

PRACA 
POMOC domowa do czteroosobo­
wej rOdZiny (dwoje dzieci) pU­
nie potrzebna. Warunki do omó­
wienia . Krosno. ul. Naftowa 18 
tel. 115-8:1. Pg-341fl 

POMOC domowa potrzebna za­
raz. Głogów Mbp~ Rynek Sl/l2 
pow. RZes26w. G-294/l 

SPRZEDAZ 
PILNIE sprzedam dom drewnia­
ny I 5 ha ziemI. poiotenIe bar­
dzo korzystne. Wiadomość : An-
toni Koslńskl. Brzegi Dolne. li-ta 

KIEROWNIKA MASARNI zatrudni natyChmiast Gminna UstrzykI. Pll-338ft 
Spółdzielnia "Samopomoo Chłopska" w NlebylO1l, poW. 
Strzyiów nIW. Wymagane kwalifikacje zawodowe. Warun- DOM jednorodzinny. komfortowy 

slutboWą nr 5. Pg-339/1 

KUCHARSKIEJ J6utle akladzlo­
no świadectwo 7 klasy Szkoly 
POdstawowej dl~ DorosłYCh w 
Turkowlcach, pow. Hrlłbleszów. 

Pg-33łjl 

ZGUBIONO na terenie powiatu 
przemyskiego tablice . reJestra­
cyjną nr RM-7463 wydan~ przez 
Wydział Komunikacji Prez . . PRN 
Przemyśl. PI"-331/1 

BRODA Ignacy zgubił tablice re­
JestracyJną motocykla 1l\H-4018 
wydana przez Prez. MRN .. 
Przemyślu. PgJ3S/1 

WlzYllkle urzędy 
i agrncje pocztowe 

przY./mu./ą 
OGŁOSZENIA 

D R O B·N E 
DO DZIENNIKA 

,,NOWINY 
RZESZOWSKIE'" 

czyn. K-39B11 . 
ki płacy do omówlema na mIeJScu w b1urze Zarzą u d_o Oferty Z97I ,'pras." Kra-. . . . . d GS /- Jarosław śródmieście - lrPrze-

.,sCh". K-397/1 kÓ'R. Wlślua :.. X:-401/1 
BO-l 
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Czwartek 

1 
marca 1962 r. 

01t.ii~m 
Państwowy Teatr Im. W. Sle­

masu;owej -
Skandal w He-Hbe<rgu -
gocllz. 19 

Zespól Miniaturowych Akto­
rów "Bajka" - "Taka sobie 
bajka o koronie króla Kol­
ka" - Staromieście. Kino 
"Goplana" - godz. 17. 

KLUB ZMS .. Iskra" 
W lec-zorek t<l<J1€OZ'fly w p'ro­
gra·m~e: Wieozór poezji z 
oka,zjl obchOdu XX roc>1llli­

cy powstania PPR m-Druga oz<}'ii: wspomnień A<nle-
11 Czechowej o po,,",'sta,nLu 
I dzlalaJnoścl PPR w Rze­
szowie Arc-hiwu,m uj. 
B;);'!1;c.ll' 4 - godz. 11 
Wstęp \V'o'ny 

APUI.J..,O. .u L 3 M ... 4a.j.· -
Na psa urok fUSA l. 9) 
godz. 16, 18.15 I 20.30 

GOPLANA (S~aromleścle) -
nieczynne 

MEWA (u .. Dąbrowskiego) -
Czyste niebo (radz. l. 16) 
g·odz. 17, 19.30 

PRZODOWNIK rui. Pstrow­
SkIego) -
Trud'ne la·ta (wl. l. 16) 
godz:. 17, 19.10 

SWIT (ul. l.angl.wlcza) 
Kocham clę żyde 
(r,,'d.z. l. 16) 
p~.n').r.a,ma 

godz. 11 1 19 
WL>K (U, UkrLe!) 
Złoó,zlej z Ba·i<\adu 
(a ng. 1. 1:!) 
god,z. 15.45, 18, 20.15 

ZORZ.'" (U,. 3 :VIaja) -
Ur,ee.zo"n (USA l. 18) 
godz. 15.30, 17.45, 20 

l'W AG A: Repertuar kin pOda­
Jem y wg lnformacjl CWF 

? ROGRA""I I 
Program dnIa: 5.40 15.06 
WIadomOŚCI: 5.00 6.00 7.00 

B.OO 12.05 15.00 17.00 20.00 23.00 
9.00 Dla kI. II! I IV 

Mądry chlopi"", Coon-Czu-
Kua.n - sluch. 10.00 Z cyk'lu: 
Notatki O polskkh chemikach 
11.00 Zawieja fragm. pow. 
B. Koguta 11.20 Gra Zespół 
Meloctyków 11.50 Z cyklu: 
Rodzice a dzleeko 12.15 Rol­
niczy kwa·d·rans 12.30 Radio­
reklama 12.45 Rosyjskie me lo 
dle ludowe 13.00 Dla kI. V, 
VI i V!! aud. z cyklu: Zie·lo-
ne kartki 13.20 W krainie 
baoŚn! I czarów 13.40 Pieśni 
S. Moniu~z.kj 15.10 Od Ika,ra 
do Łunnika 15.30 Co się wam 
najbardziej w tej audycji po­
dobii 17.05 Z życia Związku 
Radzieckiego 18.20 PUbllcysty­
)r- ekon""-::~czna 18.50 Radio­
wy k,,".~ nauki Język.a a-ngie·l­
skiego (43) 19.05 Tea-tr Polskie­
go Rad ia 20.30 Śpiewa Ma­
zowsze 20.45 Ze wsi i o wsI. 

PROGRAM II 
Program dnIa, 6.43 13.40 
Wiadom<>ici: 6.30 7.30 8.30 

12.05 16.00 21.CO 23.50 
8.35 Radiowy kUTS n aiU:k i ję­

zyka fr;ncus:-"ie-go (pC'\'l~. ~3) 
9.30 Z cyklu: Jesien .ż)'c,ia 
- aud. ot. Pora na v·:nio.."jlki 
10.00 Śpi.,wamv pieśni i pio­
senki 11.00 Muzyka naszych 
przyjacijł 12.15 Muzyka ludo­
'wa róż~ych narodów 12.45 
Nasze spr2 ,vy c(\i'Z.i~nne 13.00 
Arie kO.orntu:rcwl2 z ope.r' 
!ra·nc'}s.kich i \\,·~~!'.~ich 13.25 
Faraon - ode. p : w. B. P ,,\l­
s.a 13.45 Błękltn.a "!otaf"ta 14.50 
Publlc)",tvka m,ę~ .zyn.3;;'O<,lowa 
1.5.:,0 Alld. dla d,zie.cl z cyklu: 

NOWINY RZESZOWSKIE 

Problemy kulturalno-oświatowe 
tematem sesji MRN 

Przygotowywana od dłuż­
szeg.o c~u sesia Miejskiej 
Rady Narodowej poświęcona 
omówieniu pracy kulturalno­
')światowej w Rzeszowie obra­
dowala w dni'l.l, 27 lutego w 
sali Domu Kolejarza. Sesja ta, 
w odróżnieniu od poprzed­
nich, na które materiały, a 
przede wszy·stkim referat opra 
cmvywało Prezydium MRN, 
przygotowana zostala przez 
Komisję Kultury MRN, która 
współdziałała przy tym z sze­
rokim aktywem spOłecznym. 
Członkowie tei komisji, ak­
tyw Frontu Jedności Narodu, 
oraz radni MRN - członko­
wie zespołu radnych PZPR 
przeprowadzili kilkakrotne 
kontrole instytucji kultural­
no-oświatowych, które pozwo 

Wy zebrać bogaty materiał do l świąteczne oraz działalności 
referatu i dyskusii na sesji. kulturalno-oświatowej wśród 

W obradach sesji MRN 0- młodzieży (warto tu dodać, 
prócz radnych wzieli również że na sesji MRN wystąpił p<r 
udział liczni działacze kultu- raz pierwszy przedstawiciel 
ralno-oświatowi Rzeszowa. młodzieży studenckiej Rzeszo 
Obecni byli także: członkowie wa, który mówi! o trud noś­
egzekutywy KW PZPR ciach i planach pracy kultu­
zastępca przeWOdniczącego raI no-oświatowej w swoim 
Prezydium WRN Mieczysław środowisku). 

Dziś odczyt 
dr T. ZaC!zka 

Kaczor i I sekretarz KM 
PZPR Piotr Bik oraz sekre­
tarz komisji kultUry KW 
PZPR Henryk Pa..~awski, kie 
rownik Wydziału Kultury 
Prez. WRN Leonard Czeplk 
i sę.kretarz KM PZPR Bro­
nisław Błażej. 

W dyskusji nad referatem 
wygłoszonym przez przewod­
niczącego komisji kultury 
MRN Jerzego Kobrynia u­
czestniczyło '.4 osób. Podkreś­
lając poważne OSiągnięcia 
Rzeszowa w pracy kultural­
no-oświatowei, dyskutanci 
krytycznie ustosunkowali się 

TWP wspólnie z Domem do aktualne; sytuacji w tej 
Kultury WSK organizuje dZ:Ś dziedzinie. Na pierws;:y plan 
kolejny odczyt z cyklu wysuwano niedostateczną ba­
"Czwartki z lekarzem". Pre- zę lokalową dla dziaJalnosci 
lekcję o raku wygłosi dr Ta- kulturalno-oświatowei, następ 
deusz Zaczek - ordynator nie zaś zwrócono uwagę na 
Oddziału Ginekologicznego niewłaściwe dotąd jeszcze roz­
Szpi,tala WojewódZikiego w mieszczenie placówek kultu­
Rzeszowie. Odczyt ilustrowa-I ralno-oświatowych w mieście. 
ny przeźroczami, odbędzie się Dużo uwagi poświęcon.o rów­
j,:; zwykle w sali DK WSK 0\ nież problemOWi organIzacji 
godzinie 20. rozrywek kulturalnych w dni 
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w rzeszowskich kinach 
"Ewa chce spać", "Szklany 
pantofelek" - radziecki fil:1'I 
muzyczny, "Tajemnica zielo­
nego boru" - młodzieżow'!J 
film produkcji radZieckiej. 
"Urzeczona" - film kryminai­
ny produkCji USA i "DzieCI 
cyrku" - młodzieżowy film 
produkcji austriackiej z ŻycUl 
cyrkowców. 

W uchwale sesji główny na­
risk położono na: szybką rea­
lizaeję postulatów plenum 
KM PZPR z grudnia 1960 r. 
poświęconego problemom kul­
turalno-oświatowvm Rzeszo­
wa; właściwa koordynację 

pracy placówek k-o; ścisłe 
przestrzeganie przepisów do­
tyczących tworzenia tych pla­
cówek w nowo powstałych 
dzielnicach miasta; otoczenie 
większą opieką świetlic z\>';ąz 
km,vych oraz świetlic położo­
nych na peryferiach miasta. 

W czasie obrad radni wysłu 
chali sprawczdania z realiza­
cji uchwały sesji MRN z sierp 
nia 1960 r. w sprawie służby 
zdrowia, złożonego przez se-
kretarza Prezydium MRN 
Włodzimierza Kare. Sesja 
przyjęła także rezygnację 
Antoniego Nowickiego z fwnk 
cji zastępcy przewodniczące­
g.o Prezydium MRN i wybra­
ła na to stanowisko Stefana 
qskrobe, (w. sz.) 

"NIKT NIE ZNA PRAWDY" 
Barwny dramat psychologi­

czny produkcji radzieckiej. 
Scenariusz wg opowiadani!t 
Czechowa ,,Pojedynek". Reży­
seria T. Biereż07icewa i L. 
Ruclnl.uka_ Adaptacja opowia­
dania przedstawia typowy dl.a 
rosyjskiej inteligencji począt­
ków XX wieku konflikt po­
glądów na sens życia. W roli 
M. Konstantinowej tvysfąTJHa 
znakomita aktorka Helena 
Kurmana. 

Marzec w kinach rzeszow­
skich· upłynie podr znakiem 
dramatów filmowych. Ekspo· 
zytura t:W F wprowadza na 
ekrany kin 10 dramatów fi:­
mowych o różnej tematycI!. 
Kinomani będq mieli możno.~ć 
oglądać na ekranach takir 
pozycje. jak: ,,zmartwych­
wstanie" - słynna adaptacja 
poWieści Lwa Tołstoja pod tym 
samym tytułem, "Martwe du- .. _ ... _._ ........ _ .. - ..... _ ................................ . 

sze" - drdmat filmowy pro­
dukcji radzieckiej, zrealizo­
wan.y na podstawie opOWiada­
nia Gogola, "Wyższa zasada" 
- produkcji czeskiej, nagro­
dzony nagrodq .. FIPRESCI" i 

Czas pracy · i wyczekiwania 
w "Alimie" 

"SREBRNYM ZAGLEM" na Nowe Zakłady Przetwór- szparagowej, dżemów, soków 
MFF w Locarno, ,,smierć cZY- stwa Owocowo _ Warzywne- owocowych i ogórków konser­
ha na starcie" - dramat fil· go przygotowują się do . no- wowych. Równiei w tym ro­
mowy produkCji angielskiej, wego sezonu obfitości. Obec- ku rzeswwska przetwórnia 
"Pokój przychodzqcemu nil nie trwają p'race montażowe. wyItrodukuje po raz pierwszy 
świat", "Nike nie zna praw- I Niektóre z nich dokonują za- nektary owocowe. W tych 
dy", "Przerwany urlop" -I kładowe brygady remontowo- dniach odbyła się w "Allmic" 
dramaty produ~cji radz~e~k.iej, montażowe. Trzeba się spie- narada w sprawie dalszego 
,;Tak długa nteob~cnosć . - szyć, gdyż w br. ruszy pełną rozszerzenia asortymentu pro 
c;ram~t psychol.of?tczny pro- parą produkcja koncentratu i dukowanych wyrobów. 
dukcJt francuskteJ, nagrodzo- soku pomidorowego fasol.~i (wb) n1/ "Złotą Palmq" na MFF u; _________ ' ________________ _ 

Cannes w 1961 r. ;' ,;Nóż w wo-
dzie" - dramat · psychologi­
czny produkcjt polskiej reży­
ser:; Romana Po1ańskiego ~ 

Leonem Niemczykiem w rOli 
głównej i wreszcie "Człowiek 
zza biurka" - dramat filmu­
wy produkCji włoskiej. 

Ponadto na ekranach kin 
ukażq się trzy komedie: ,.Krrjl 
skarbów" produkcji czeskiej, 
"Zol1i.ierz i bohater" produk­
cii NRF, "Wózek" - kome­
dia filmowa produkcji hisz­
pańskiej - nagroda ,,FIPRF.­
SCl" na MFF w Wenec1i te 

r. 1960. 
Śplewemy p Iose n k i' I b~wimy 
się p;·zy m Ul.'· ce 16.40 Eko,lO­
m'cm~' jJ,ob l ~m t ygodnia \8.35 
Unlw<'":··.wtc t R ,,-diowv W.25 Z innych filmów w bm. zo-

młodzieży 2: .40 K,,·leJdosko;J f'l . d k .. 

Nr 51 C;953) 

Z koncertoweJ sali 

Na estradzie: Carmen" " . 

Upływa 80 lat od polskiej premiery "Carmen", która 
odbyła się w Operze Warszawskiej 7 lat po jej prawyko 
naniu. To ostatnie dzieło Georga Bizeta z miejsca 
zcl.obyło sobie rozgłos i do dziś zalic?:ane jest do arcy­
dzieł muzyki operowej. Je'nak sławy "Carmen" nie 
dożył jej twórca. Zmarł kilka miesięcy przed prapre­
mierą. 

"Carmen" zaliczana była początkowo do oper komi­
cznych. Późniejsze zastąpienie dialogów recitativam: 
przez G. Guirand'a przyczyniło się do zmiany jej 
kwalifikacji muzycznej. 
Tę pełną rad ości, ale zarazem głębokiego tragizm u 

operę, Państwowa Orkiestra Symfoniczna w Rzeszowi<: 
wystawi w formie estradowej. Partie solowe wykona­
ją artyści Opery Poznańsldej - ANTONINA KA­
WECKA (mezzosopran) i Opery Warszawskiej: JAD­
WIGA DZIKÓWNA (sopran). JERZY ORŁOWSKI (te­
nor) oraz MARIAN WOŹNICZKO (baryton). Słowo 
wiążące - mgr JANINY BEREZOWSKlEJ z Państwo­
wej Filharmonii w Lublinie. Chórem i orkiestrą 
symfoniczną dyryguje TADEUSZ CHACHAJ. 

W Rzeszowie opera wystawiona zostanie dwukrot­
nie: W piątek 2 bm. o godz. 19 I w sobotę o godz. 18. 

JEST SPOSÓB 

Z chwll" kiedy uformo<waly się 

mniej lub ba.rd.,.lej przypailkowo 
kater;or.le kin, podwyższono cel1y 
za bilety ltd., "zatwa,rdzlall" ki­
nomani o.raz "szeregowi" sympa­
tycy X Muzy sądzl1l, Iż w ślad 

za tym p6jckle jeś>ll nie kom­
fort, to wygooa dla wldz6w. Nie 
ziściły się, jak wiadomo, na.dzleje 
pala.cooy papleros6w. Sądzono 

je<l.na.k, że będą prze-stronne haJ­
le, bufety oz czarną kawą, szat-
nie. Właśnie o ten kącik dla 
pluu:zy 1 kurtek nll<Jll chodzI. 
Trzymamy te ładunki na kola­
nach lub opat,.len' ście,ramy z 
ca,oła siódme poty. Wyjątek sta­
nowi kino WDK, w którym jest 
obowiązkowa SlZatnla.. W okresie 
zimowym jak na zlOŚć umiesz­
czono Ją tuż pNy weJściu. Na­
we~ ci, kt6rz·y - Chcieliby zdJąt 
ma,sz!;ze Ill'LmaJą ~OR. , fg" ocl\pfY~ 
gdyż w hałlu jest bardzo zimno. 
Zanom na.taną c.lepleJ.z. dni 
szatnię można by umieścić w 
pr.zytu!n.iejszym pomleSZC'Ze<lllu. 

ONA WINNA 

Ile:i: to naipisa.no O u'l"O'ka'ch 
zimy, o spoko}nej bieli, cza­
pach śniegu na smr~'kach Hd. 
Nie lubię zimy. MOJa 5-let­
nia c.6rka zawraca mi głowę, 
że wszystkie jej rówieśnke 
mają sanki, a ona nie. Tracę 
autórytet. Nie poma,gają tłu­
maczenia, że handlowcy ni.e 
mogli przewi·d.zi.eć, i~ zlJ1na 
będcżi.c trwa·ła talk długo. Zo­
na również ma za-strzeżel!1'ia, 
że osta,tnio .pó~no przychodzę 
dQ domu. Obliczyłem: pół 
godziny czekania na ai\.l·tobus, 
alpinistyka na ulicy Krakow­
skiej (sprawka MPO) zaJkoń­
ClOna zwichnięciem. n·agi -
20 minut, czyli razem 5U mi­
nut. Nie lubię przeto zFmy, 
Reoo,k<torze. Nie wie'Cie, kie­
dy przyjdzie wiosna? 

TRIUMFALNA 

KAWALKADA 

CI ... ",,, nas zm/Mly w komunl­
ka-ejl miejskieJ. "Sz6stka" I 
"ósemka" II~ bardz.o potrzebne. 
Mieszkańców polnrormowano 
również z jakimi trud·nościa­

mi boryka się MPK. Rozumiemy 
i jakoś mu&lmy pogodzić się z 
dlugim wyc.,.eklwaniem na a·uto­
busy, Wydaje mi się jednak, że 

w tych trudnych dniach dla ko­
munikacJi nie tylko pasaterowie 
powinni być zdyscyplinowanym 
ludkiem. Zdarzyło mi się, że cze­
kałem prawie 'godzlnę na "Ko­
lo". Przy Jechaly póżniej z pom­
pą. Proc.esJa skladala się z 4 
autobusów. Na te "stadka" pa­
trzyliśmy z poblażaniem wtedy, 
kiedy bylo więcej autobusów na 
tej Hnt!.. Obecnie takle praktyki 
są nledopuozczalne. 

BĘDĄ WIEOZlEC 

Tego rodzaju kłopO'tow 
uczniowie mają niemało. Czy 
'Iajpierw odrobić "matemę" 
czy moźe iść do kina, "wku· 
wać" czy też zaipamiętać da­
ty i fakty sercem i głową? 

Ogól!1JOlks:ntałcą·cym, m.gr Ku­
lowa !>po1:ka się z roozicami, 
n a'uczyc ie.Ja'mi i uc:nniami 
ósmyc-h kla~. Tematem p,re­
leOOc-ji będzie orgaJIli-za-cJa 
nauki i odpoczj'1nk-u. 

PŁONIE OGNISKO 

SZUMI FONTANNA 

MINzkam w bloku pr>;y Ul. Na­
ruszewicza l3a. Nie trzeba cnv­
ba wYJaśniać, że ni~dawno otrZY~ 
malem celhllY pa,plerek I mogę 
sprawować aDS<),lutne rządy we 
wlasnych c·zte·rech ŚoC;ana,ch. Po 
kilku tygodniach pękła u sąsia­
da ściana. Z nicc.lerpliw-{)~('ifl. 
c,zek.am~· - kiedy otwór będzie 
taJ( duży, że ze współczuciem 
podamy sobie ręk~. Mnie rów­
nież nie oszczędziJy do.datkowe 
atrakcje i nic'spodzianł<i. Nfe 
ziŚCiły się, co prawd.a, marzenia 
o szklanych domach. Któż : .dna~ 

j)1qt~ ... Ai..ę. , plI<'l:\.w,alić wl"""ą .~­
-'"",nil w mieszka,n'iu. Trys-ka or ..... -
f".R,~.J< '\Wellll(; .!f l\J <>ryrera. Nle , ~. 
mykalbym il<>prywu wwy, gdy­
by nit to, że nie mogle-m wy­
kumbinować t>dpowl"dniego ba­
.enu. Do tej pory wyni"';/em 30 
miednic z wodą. Zanim prz}'jdą 
speee z Przedsiębi<>rstwa Instala­
cji Przemysłc<wej (namawiam ich 
na tę wizytę od tygodnia) ,~d'LP, 
że będę mial już zbiornik, ilumi­
nowaną światłem f,o-utannę, tu­
dzież cygańskie ognisk.o ogrze­
W.ljąCl" moje nowe mie'Sz-ka,nie. 

KOMUNIKAT 
Komitet MIejski PZPR w 

Rzeszowie organizuje dziś, tJ. 
1 marca br. w sali kolumno­
weJ KW ogól·nomiejską nara­
dę z udzialem kobiet - czlon­
kiń partii, w celu oonówienia 
kierun.ków politycznego dzia­
la.nia I cało·ksataltu przygo­
towań do zbliżającego się 
Międzyna.J'odo,wego Dnia Ko­
biet - 8 Marca. 

W zwią-oz.ku 7. po.wyższym, 
Komitet MiejSki apeluje o 
liczny u-dział w naradz·ie 
przedstawiclele·k poszczegól-
nych InstytucJi I zakładów 
pr"",y, które pOWinny przed­
stawić przebieg dotychc·za.o­
wych przygotowań do akade­
.nii, wieczo..rnic i innych im­
prez orga.nizowaoJlych z tej 
okatZJI. 

Poezątek na.rady o r;odz. 10. 

N OWINY RZfSlDWSK!E 
pumo co<lzltnne wyaaJ(­

\\"ydaWnlctwo Pruowe .. l'IłO­
winy Rzes'Z,ow§K.ie" RS \l 
•. Prasa", RedagUje liol"glum 
Adr.. redakcji: R .... o.. al. 
Zerom.klego ~. TELEI·ON\,. 
Centrala 2056. 20:;1 rod. ktO) 
n3czelnv .715;. zastępca r., 
daktora na""elnego 1610. re­
d.akcJa nocna ';017 admtnutr.· 
cJa 1656. dZlal Inf. 135&. se­
kretarza redak('ll I wn~.',tKłŁ' 

d~laly łączy certrala Oddl.lal), 
redakCJI: Prl.em"yu. al. NaryD· 
oklego U. tel Z700. I{ rOSDu 
ni NowotkI U. tel 1.99. ,'ar' 
nobrze!;. Ol. I Maja Ot. ia. 
tel 291 Biuro Reklam Oglo, 
tleń RzeSlow ul. GrunU5'aU11 
lU U - tel. 16~2.. 

Pełnym - głosem u sprawach I baczymy "Dwaj panowie N" 
kulttlraln:.' 22.40 \1iędz:,on.aro- - t m sensacyjny pro u CJI 
dow:; Uni, ... r'rwtet R,'diowy. polskiej reżyserii Tadeusza 
_____ =IUIl ___ -____ Chmielewskiego, twórclI filmu Trochę pracy, zabiegów i podwórko td maie być świetnym Pedagodzy starają się pomol 

Zam()Wlenla I przed.pł.l!., 0.1 
prf'numerate ;lrzy Jmowtłnt 'a 
w terminie do dOla lJ mJf~1IaCJ: 
poprzedzajacego oli:el .Henn' 
meraly pr"lez: ur7.edy p..>c'Zto­
we. Ustono!z,. araz OdjZ1Bty 
I dplelJaturv ,.RucO" "Jot&8 
rownle:1: ta rnf. W 1(' prenume:rat{ 
llokonuJąc wpłat)' al ..-onu, 
PKO I OM R.EesZln~ nr t-.-tł;t 
PUPIK .. Ruch" .. Rzel&oWI. 
at. M'jyka :,. Ceoa prenume­
rat, mle<leczneJ - zł .... n 
I< .. ~rt.lnel - r;ł n.51. pOlroco' 
n~, - ~ n. rocznej - .1 Ul. 
ilruk. Rzr'Eowlk1f1 Zakład)' 
C1ra fłcznf' - R~e-'"ł6 .... 
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